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mieniu z innemi Ministerstwami i po 


wolne od opłaty. 
[ET zasiągnięciu opinji Naczelnego Komi- 
l 2 | tetu do spraw bezrobocia, 
SES E Całą tę konstrukcję uiszczania za- 


| ległych podatków w naturze, uważa- 


Jak to już wiadomo, w dniu 22 | produktów oznaczana będzie na pod- | produkty przechodzą na własność | my za dobrze pomyślaną i korzystną 
października br. wydaną została usta- | stawie miejscowych cen rynkowych. | Państwa, podatnik zaś otrzymuje | dlą wszystkich trzech w grę wcho- 
wa o uiszczaniu niektórych zaległych Rozporządzenie kładzie wielki na- | „tymczasowy dowód dostarczenia, dzących stron, Podatnik,  dyspo- 
podatków w naturze na cele bezpo- | cisk na to, by jakość produktów | którego duplikat przesyła się staro- | nujący odnośnemi produktami, mimo 
Średniej pomocy bezrobotnym. Rząd | była możliwie dobra. Zboże winno | ście. Ten na jego podstawie wydaje | braku gotówki i mimo niemożności 
przystępuje obecnie do wprowadzenia | być suche, zdrowe, nie spleśniałe, nie | podatnikowi zaświadczenie, które po- | znalezienia na te produkty odbiorcy, 
w Życie i realizacjj postanowień tej | stęchłe i należycie oczyszczone. Ziem- | tem przyjmuje kasa skarbowa jako | zwalnia się od przykrego i kosztow- 
ustawy i w ślad zatem wydał rozpo- | niaki suche, zdrowe, odpowiadające | wpłatę gotówkową i wydaje pokwito- | nego ciężaru zaległości podatkowych. 


rządzenie wykonawcze (ogłoszone w | pod względem jakości i wielkości nor- | wanie kasowe, Rząd osiągnie Środki szybkiej i pew- 

numerze 104 Dziennika Ustaw Rze- | malnym ziemniakom jadalnym. Po- Nie został narazie unormowany | nej pomocy bezrobotnym. Bezro- 

czypospolitej Polskiej), które normuje | dobne zastrzeżenia istnieją co do gro- | sposób zużytkowania dostarczonych | botni zyskują gwarancję, że otrzy- 

sprawę uiszczania tych zaległości, chu i gryki. . |w ten sposób produktów. Będzie to | mają przynajmniej najkonieczniejsze 
Kwestją zasadniczą jest, jakie po- Odbioru produktów dokonywują rzecz ważna i wymagająca szczegól- środki do życia. 

darki państwowe będą mogły być | dwaj upoważnieni przez. starostę dele- | nie głębokiego rozważenia, Załatwi to Społeczeństwo na ogół ustosunko- 


spłacane w naturze. Otóż należą tu | gaci, z których jeden jest przedstawi- | niewątpliwie w czasie już najbliższym | wuję się aktywnie do tej akcji i stąd 
podatki gruntowy, przemysłowy i | cielem starosty a drugi fachowcem. Z | osobne zarządzenie Ministra Pracy i | wiara w jej dobre wyniki, 

majątkowy powstałe do dnia 31 mar- | chwilą dokonania przez nich odbioru | Opieki Społecznej, wydane w porozu- 
cw 1930 tudzież płatne do tego termi- 
nu raty podatku spadkowego, wraz z Z jog | /; 
należytościami ubocznemi, jak kary ostalniej chwili. 
za zwlokę, odsetki za odroczenie oraz 


koszta przymusowego ściągnięcia. Odi mi gl A k A RE L m 

Drugą kwestją jest, jakie produkty l powie z h ansc erza runinga 
mogą być na ten cel użyte. Rozpo- 
rządzenie wymienia tu żyto, pszenicę, © ° g e a p 
e eh, k na ostatnie enuncjacje narodowych-socjalistów. 
(tatarkę), węgiel i drzewo opałowe, — 
to ostatnie jednak w tych tylko wy- 
padkach, o ile Naczelny Komitet do 
spraw bezrobocia będzie miał zapo- 
trzebowanie na ten opał i poleci Ko- 
mitetom lokalnym dostarczyć drzewa 
opałowego. Zauważyć tu należy, że 
drzewo będzie mogło być przyjmowa- 
ne również na pniu a wyrębu dokona- 
ja bezrobotni na koszt lokalnego Ko- 
mitetu do spraw bezrobocia. 

Rozporządzenie określa minimal- 
ne ilości, jakie będą przyjmowane na 
spłatę zaległości podatkowych. Zatem 
żyto, pszenica, jęczmień, groch i gry- 
ka w ilościach niemniej, niż ro kwin- 
tali, przyczem ilość tę może stanowić 
jeden lub kilka z tych produktów; 
węgiel i drzewo opałowe w ilościach, 


RSL RARE pa CY IDEĘ A O 


Berlin, 9 grudnia. (PAT), Kanc- | nie może wysuwać celów politycz- | cofając się nawet przed ogłoszeniem 
lerz Brüning wygłosił wczoraj wieczo-' | nych, nie dających się urzeczywi- | stanu wyjątkowego rząd wystąpi 
rem mowę przed mikrofonem radjo- | stnić, Rząd Rzeszy z żelazną energją | przeciw wszystkim, którzyby odwa- 
wym, w której uzasadniając koniecz- | przeciwstawi się i nie Ścierpi żadnej | żyli się w chwili największego napię- 
ność zarządzeń objętych nowym de- | innej władzy poza tą, która powołana | cia nerwów przeciwstawić się wła- 
kretem, między innemi wystąpił ostro | została zgodnie z postanowieniami | dzom konstytucyjnym, W jaskrawej 
przeciwko rozwijanej w ostatnich | Konstytucji. Środkami władzy wyko- | sprzeczności z zapewnieniami Hittlera 
dniach przez stronnictwo  Hittlera | nawczej w państwie rozporządzą wy- | iż dąży do swych celów politycznych 
akcji. Świadomy swej odpowiedzialno- | łącznie prezydent Hindenburg i rząd | tylko drogą legalną, pozostają enun- 
ści rząd Rzeszy, oświadczył kanclerz, Rzeszy, Z nieubłaganą surowością, nie | cjacje innych przywódców  stronnic- 
twa narodowo - socjalistycznego, gło- 
szące hasła bratobójczej walki i wysu- 
wające niedorzeczne plany na terenie 


s r e p . . . . ; œ 

polityki zagranicznej. O nielegalności 

Dwa wyroki smierci w Samborze. planów Hittlera, Świadczą również 

Sambor, 9 grudnia. (PAT.) W dniu | wyrok, skazujący obu na karę śmierci | Zapewnienia, Że po objęciu władzy 

dzisiejszym przed południem zakoń- | przez powieszenie za zamordowanie w | "a drodze legalnej narodowi "OOALE! 

czyła się prowadzona w trybie do- | Borysławiu wiertacza Jana Ostrowskie- D k e galne Tem a 

a adatacych łnym  ładunkom | ražnym przed Sądem okręgowym roz- | go. Obrońcy skazanych wnieśli mabe | S e NIE uLLCTOWOO CZE 

zo odp em" sin: -L: = | prawa przeciwko dwom bandytom ' do P. Prezydenta Rzeczypospolitej o uchwalone w zamkniętych kołach 

M ciach; które ustali Wojewódzki Szczurkowi i Cholewie. Sąd wydał | ułaskawienie. plany krwawej zemsty na przeciwni- 
I 


o kach politycznych. Jako odpowie- 
dzialny mąż stanu kanclerz jak naj- 
e © s EIS . . |. . . J 
Olbrzymi deficyt budżetowy w Anglji" | sescznij protestuje przeciw wszyst 
i i ; i kim tym poczynaniom. Następnie 
Londyn, 9 grudnia. (PAT.) Deficyt | i wzrosły od kwietnia br. o 125,375.000. | Briining protestował przeciw próbom 
I 


Komitet do spraw bezrobocia z u- 
względnieniem stosunków lokalnych. 
Miejscem dostawy jest z reguły stacja 
kolejowa, wskazana przez podatnika, 
jednak na jego prośbę może być wy- 
znaczone inne miejsce dostawy. 

Jak ma postąpić podatnik, chcąc 
uiścić zaległy podatek w naturze? 

Winien  przedewszystkiem prze- 
słać do właściwego urzędu skarbowe- 
go w terminie do 20 grudnia br, od- 
powiednią deklarację, zawierającą ro- 
dzaj, ilość i jakość produktów, które 
zamierza dostarczyć oraz propono- 
wany termin i miejsce dostawy. Tę 
deklarację — po stwierdzeniu na niej 
wysokości zaległości podatkowych — 
przesyła Urząd skarbowy w ciągu 
dwóch dni do właściwego starostwa, 
równocześnie zaś — i to jest rzecz 
bardzo ważna — zawiesza po- 
stępowanie egzekucyjne co 
do tych zaległości podatkowych. 

Do przyjmowania wszystkich prócz 
węgła) produktów, dostarczonych na 
poczet zaległego podatku, powołane 
będą powiatowe Komisje odbiorcze, 
tworzone przez starostów. W ich 
skład wejdzie starosta, przedstawiciel 
Urzędu skarbowego, delegat Magistra- 
tu i przedstawiciele miejscowych _ or- 
ganizacyj rolniczych lub rolniczo- 
handlowych. Wartość dostarczonych 


budżetowy Wielkiej Brytanji wynosi | Coprawda, znaczna część podatku do- wywoływania zagranicą wrażenia, iż 
do $ grudnia br. 200,787.731 funtów | chodowego w bieżącym roku budże- | obok rządu konstytucyjnego w Niem 
wobec 153,267.665 funtów w tym sa- | towym, kończącym się 1 kwietnia, | czech jstnieje rząd drugi, gotujący się 
mym czasie roku ubiegłego. Dochody | wpłynie dopiero w styczniu, mimo to | do objęcią władzy, Obecnie i w przy- 
zmniejszyły się do $ grudnia o | szalony deficyt oraz olbrzymi wzrost | szłości zaznaczył kanclerz, kierownic- 
46,855.000 funtów, a wydatki zwięk- | zadłużenia państwowego, wymownie | two polityki w Niemczech spoczywać 
szyły się o 664,194.000 funtów. Dłu- | Świadczy o trudnościach finansowych | będzie w rękach prezydenta Rzeszy i 
gi państwowe wynoszą 720,700.000  Anglji, rządu konstytucyjnego. W końcu 
— Briining zaznaczył, iż w myśl zarzą- 


e czeń dekretu, od jutra do 3 stycznia 
Napad rabunkowy i morderstwo. | 553: wicze szekie tęromałzenia 
publiczne i pochody na terenie Rze- 


(Telefonem od naszego korespondenta.) szy będą zabronione, 


Warszawa, 9 grudnia. Z Wilna do- ı Karczewska pochyliła się nad kufrem, 
noszą: Do domu zamożnego kupca w | by wyjąć gotówkę, jeden z bandytów 
Graniewiczach, Karczewskiego, wpa- | strzelił do niej z rewolweru, trafiając 
dło trzech bandytów, uzbrojonych w | w plecy, drugi zaś w głowę. Bandyci 
rewolwery. Bandyci sterroryzowali | zbiegli, zabierając 20.000 zł. Karczew- 
żonę Karczewskiego i służącą, żądając | ska, nie odzyskawszy przytomności, 
wydania pieniędzy. W chwili, gdy zmarłą. Dochodzenia w toku. 

E E 


Wyjazd Wojewody 
dr. Rożnieckiego. 


Lwów, 9 grudnia. (PAT.) Woje- 
woda lwowski dr. Rożniecki wyjechał 
w sprawach służbowych na kilka dni 
do Warszawy. 


5 miljonów bezrobotnych w Niemczech. 


Berlin, 9 grudnia. (PAT.) W dru- | najwyższy poziom, ilość bezrobotnych 
giej połowie listopada ilość bezrobot- | wzrosła o 1 milj. 100 tys. W porówna- 
nych w Niemczech wzrosła o 214 ty- | niu z tym samym okresem roku u- 
sięcy * wynosi obecnie s milj. go tys. | biegłego, liczba bezrobotnych podnio- Rzym, 9 grudnia. (PAT.) Zmarł 
Od lata, gdy stan bezrobocia osiągnął | sła się o przeszło 1 miljon 300 tysięcy. | tu Salandra, prezes Rady Ministrów 
o zw ' w roku 1914. 


B. premjer włoski Salandra 
zmarł. 


i 
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Pan Prezydent Drojanowski 
przed Radą miejską. 


Wśród niezwykłego  podniosłego 
nastroju odbyło się onegdajsze posie- 
dzenie Rady miejskiej. Nowy Prezy- 
dent miasta złożył przysięgę i wygło- 
sił wielką mowę programową, w któ- 
rej poruszył w sposób prawdziwie 
głęboki najżywotniejsze zagadnienia, 
związane z losami naszego miasta, 


e e . 

Zaprzysiężenie. 
Posiedzenie otworzył ustępujący 
Prezydent p. Brzozowski, który na 
wstępie odczytał zawiadomienie p. 
Wojewody o zatwierdzeniu wyboru 
prezydenta miasta przez p. Prezyden- 
ta Rzplicej, Po chwili wszedł na salę 
p. Wojewoda dr. Rożniecki w tow. 
naczelnika Wydziału  Tejszerskiego i 
sekretarza Kirschnera, poczem na- 
czelnik Tejszerski odczytał następują- 
cą rotę przysięgi — którą Prezydent 
Drojanowski za nim powtarzał: 

„Przysięgam Panu Bogu Wszech- 
mogącemu, że na powierzonem mi 
stanowisku Prezydenta miasta Lwo- 
wa, przyczyniać się będę w mym za- 
kresie działania ze wszystkich sił do 
ugruntowa unia wolności, niepodległo- 
ści i potęgi Rzeczypospolitej Polskiej, 
której zawsze wiernie służyć będę, 
wszystkich obywateli kraju w rów- 
nem mając zachowaniu, przepisów 
prawa strzec będę pilnie, obowiązki 
mego urzędu, ciążące na mnie z tytu- 
łu własnego i poruczonego zakresu 
działania spełniać gorliwie j sumien- 
nie, oraz dbać będę o dobro miesz- 
kańców i gminy miasta Lwowa, pole- 
cenia mych wladz przełożonych wy- 
konywać dokładnie, a tajemnicy u- 
rzędowej dochowam, 

Tak mi Panie Boże dopomóż 

Po odebraniu przysięgi p. Woje- 
woda zawiesił na szyji Prezydenta 
Drojanowskiego insygnia prezydenta, 
herb miasta na złotym łańcuchu i dał 
mu krucyfiks do pocałowania. 


Przemówienie 
p. Wojewody. 

Następnie zabrał głos p. Wojewo- 
da Rożniecki, witając nowego Prezy- 
denta i składając mu gorące życzenia, 
ażeby pracował z jak największemi 
rezultatami dla dobra Państwa, kraju, 
miasta i jako obywatel, ażeby zdobył 
uznanie, życzliwość i zadowolenie 
wewnętrzne. 

Następnie pożegnał pan Wojewoda 
w serdecznych słowach prezydenta 
Brzozowskiego stwierdzając, że w o- 
kresie swych rządów z energją i z ca- 
łem poświęceniem swej osoby 
wał się pracy dla dobra miasta i spo- 
łeczeństwa. 

„Twoje doświadczenie, poczynio- 
ne w tym ciężkim okresie półtora- 
rocznym będzie nadal wykorzystane 
w Radzie miejskiej, której mandat 
piastujesz. Za Twój dotychczasowy 
stosunek do władzy nadzorczej, a 
więc do mego poprzednika i i do me 
składam Ci jako reprezentant Rządu 
Rzeczypospolitej serdeczne podzięko- 
wanie, 

Dziś kiedy osobiste warunki zmu- 
siły Cię zrezygnować ze stanowiska 
Prezydenta, składam Ci najserdeczniej- 
sze zyczenia, abyś na dalszej drodze 


Twej pracy spotkał się z równą Życz-. 
liwością, jak dotychczas i zadowole- 
niem wewnętrznem* — zakończył 


swe przemówienie pan Wojewoda. 
Poczem przemówił pan Prez. Dro- 
janowski, 


Samorząd jest członem 
organizacji Państwa. 
Na wstępie skreślił mówca swe po- 

glądy na istotę samorządu. Samorząd 


jest członem organizacji Państwa, jest 
organizacją sił socjalnych społeczeń- 


odda- . 
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GAZETA LWOWSKA z dnia ro grudnia 1931. 


stwa, uruchomionych świadomie dla 
celów Państwa. 

Interes Państwa wymaga, by oprzeć 
się na tego typu asocjacjach, bo mają 
one moc trwałą, a dobrze urządzone, 
są zawsze silnym środkiem na to, by 
wzmocnić Państwo swem doświadcze- 
niem i powagą wszystkich klas spoie- 
czeństwa, by przywiązać je do Pań- 
stwa, dać siłom Narodu wolne pole 
dzialania i wskazać — w imię dobra 
powszechnego — kierunek, w którym 
dążyć powinny, by wreszcie uzyskać 
prawdziwie pożyteczny organ opinji 
publicznej, Ta silna zależność wza- 
jemna wskazuje na konieczność do- 
stosowania Konstytucji samorządu do 
Konstytucji Państwa, 


Funkcia rządzenia miastem dzieli | wystąpić do Rady z  odpowiedniemi 
się między organ uchwalający (Radę propozycjami. 
Oszczędności. 


Poruszając sprawę budżetu, zazma- | zacji musi się oprzeć na zasadach nie 


cza pan Prezydent, że wszelkie wysił- 
ki powinny pójść w kierunku jak naj- 
surowiej przestrzeganych zasad osz- 
czędności w szczególności tam, gdzie 
możliwości takie będą dotyczyły wy- 


datków :konsumcyjnych tak w wypo- í 


sażeniu biur Magistratu, jak i zakła- 
dów i przedsiębiorstw miejskich. 
Politykę subwencyjną w tej weali- 


Pożyczki dla miasta. 


W. sprawie zobowiązań, ciążących 
na mieście, zanaczył mowca na pod- 
stawie osobistego porozumienia się z 
p. Wicemin. Korsakiem i p. gen. Gó- 
teckim, iż Lwów otrzyma pożyczkę 
w wysokości r,000.000 zł, Tak samo 
pomyślnie przedstawia się sprawa no- 


Teatr. 


W kwestji teatru stwierdził pan | Ści okaże się, że sprawy te mogą być 


Prezydent, że sprawa ta jest ściśle u- 
zależniona od naszych możliwości bu- 
dżetowych tak roku bieżącego, jak i 
przewidywań na rok następny i jeżeli 
po dokładnej analizie tych możliwo- 


Bezrobotni. 


W tym względzie sądzi pan Prezy- 
dent, że Świadczenia miasta na te cele 


t 
f 
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miejską) — wykonawczy (Magi- 
strat) i Prezydenta. 


Analogicznie do organizacji władz 


państwowych Magistrat jako organ 
wykonawczy -- Rząd miasta i Prezy- 
dent miasta — muszą być wyposażeni 


w silną egzekutywe, a choć ze wzglę- 
du na obowiązujące ustawodawstwo, 
w stopniu odpowiadającym potrze- 
bom, zrobić tego nie można, można 
wszakże w granicach obowiązującego 
statutu pewną sumę uprawnień za- 
strzeżonych Radzie w drodze specjal 
nych uchwał, czy zmian regulamino- 


wych przekazać Magistratowi — a w 
pewnych fragmentach i Prezydentowi 
miasta. 


. . $: 
W związku z tem zamierza mówca 


pozostających w kolizji z płynnością 
Kasy miejskiej. 

Odpowiednie oddziaływanie na 
zwiększenie się dochodowości z ma- 
jątków i przedsiębiorstw miejskich 
możliwe jest oczywiście tylko droga 
prawidłowej organizacji pracy tj. po- 
tanienia (kosztów administracji. 


wych warunków spłat  krótkotermi- 
nowej 6 miljonowej pożyczki Banku 
Gospodarstwa Krajowego. W dniach 
najbliższych przybędzie do Lwowa p. 
dyrektor Waserab dla szczegółowego 
omówienia warunków spłaty jak i za- 
ciągnięcia pożyczki. 


traktowane jeszcze w bieżącym roku 
budżetowym, czy sezonie teatralnym, 
wystąpi z wnioskami, za realizację 
których przyjmie całkowitą odpowie- 
dzialność, 


winne być powiększone, a administra- 
cja temi srodkami ściśle zsynchroni- 


zowana z akcją Komitetu miejskiego i 
wojewódzkiego. Jeżeli świadczenia do- 
browolne płyną słabo, to sięgnąć na- 
leży do funduszów publicznych — z 
danin i opłat komunalnych. Choć o- 
słabieni mocno w swoich możliwo- 
ściach, winniśmy etać się z 
godną ofiarnością przytul- 
kiem dla bezdomnych 
spichlerzem dla głodnych. 


Ostatnie słowa. 


Omówiwszy kwestję 
administracji, zakończył pan 
dent swoje przemówienie w 
następujący : 

„Lwów, będący wysoko  uorgani- 
zowanem jądrem życia, o wysokiej 
strukturze i silnej aktywności gospo- 
darczej, zawdzięczając swoją dziesiej- 
a pozycję w Państwie tak czynni- 
om historycznym i naturalnym, wy- 
nikającym z danych fizjograficznych, 
jak również wyprormieniowanej — 
wielkiej ilości energji ludzkiej, dziś 
więcej jak kiedykolwiek musi wyema- 
nować taką sumę energji zarówno fi- 
zycznej jak i umysłowej, by nietylko 


organizacji 
Prezy= 
sposób 


utrzymał swoją rolę dzisiejszą, lecz 
walnie ją podniósł. 
Szczególnie ważnym zatem ele- 


mente.n sił oddziaływujących — musi 
być siła energji organizacji, Element 
ten bowiem ma w najwyższym stop- 
niu charakter dynamiczny, 
Proszę Panów, nie jestem w posia- 
daniu doskonalego rozwiązania, za- 
gadnień :przest uwających się przed na- 
mi, a oświadczenie moje niema cha- 
rakteru pole.nicznego, jest raczej pew- 
nego rodzaju zobowiązaniem z mojej 
strony i zadeklarowaniem ponoszenia 
pełnej odpowiedzialności za swoje u- 
prawnione przedsięwzięcia. 
Będę niewymownie szczęśliwy, je- 
żeli stanę się godnym następcą mego 
czcigodnego poprzednika, 
O jednem Panów zapewniam, a za- 
pewnieniu temu się nie  sprzeniewie- 
rzę, że interes miasta, jako całości jest 
i będzie «ni najdroższy i choć dziś, 
przyznam, nie potrafiłbym nikogo 
jeszcze poprowadzić na ulicę Kętrzyń- 
tego potrzeba 
aż po sutere- 


Rada 
Dro- 


skiego, jeżeli zajdzie 
poznam ją od 5 chi 
Burzą 
przemówienie pana Prezy 
janowskiego. 

Po załatwieniu kilku drobnych 
spraw, posiedzenie Rady zamknięto. 


n 
oklasków przyjęła 


lenta 


Hittlerowcy są całkowicie przygotowani 


do objęcia rządów w Niemczech. 


Berlin, 8 grudnia. (PAT.). Reda- 
gowany przez dr. Goebbelsa ej 
organ hittlerowski „Der Angriff“ z 
powiada, że gab'net Briininga | 
stanie u steru rządów tylko jeszcze na 
czas krótki, do chwili ukończenia ba- 
zylejskich obrad komisji Banku wy- 
płat międzynarodowych.  Niezwłocz- 
nie po ogłoszeniu uchwał komisji ba- 
zylejskiej, przyjdzie kolej na obałenie 
Brininga i wówczas „stan'emy w ob- 
liczu wypadków, co do których dziś 


jeszcze zbyt wcześnie byłoby mówić, 
jaką konkretną przybiorą formę") x 

Berlin, 8 grudnia. (PAT.). Nowy 
sejm heski w Darmstadzie ukonsty- 
tuował się dziś, wybierając na prze- 
wodniczącego posła  hittlerowskiego 
Wernera. Z ogólnej liczby 69 posłów 
za Wernerem głosowało 40, w tem 
cała frakcja centrowa. Kandydat so- 
cjal demokratyczny Delp, który był 
przewodniczącym poprzedniego sejmu 
uzyskał tylko 16 głosów. 


Nowy wywiad z przywódcą 
narod.-socjalistów. 
Rzym, 8 grudnia. (PAT.). „Gazet- | Popolari. Nie oznacza to, byśmy wal- 


ta de Popolo“ drukuje interesujący 
wywiad z Hittlerem. Oświadczył on, 
że narodowy socjalizm niemiecki dą- 
ży do objęcia władzy w drodze kon- 
stytucyjnej. Czas pracuje dla nas, mó- 
wił Hit ler. Sytuacja dojrzała do te- 
go, bvśnty stanęli u steru rządów. Po- 
gloski c kontakcie naszym z niemiec- 
kiem centrum nie odpowiadają praw- 
dzie, Narodowy socjalizm wypowiada 
również otwartą walkę centrum kato- 
lickiemu, jak dawniej faszyzm parcji 


czyli z Kościołem katolickim. Repre- 
zentujemy ruch polityczny, nie zaś re- 
ligijny. Nie jesi naszą w ną, jeżeli ka- 
iolicyzm. ma gruncie politycznym iden 
tyfikuje się z centrum. W sprawie poli- 
iyki zagranicznej Hittler powiedział: 
Nie jesteśmy w stanie zapłacić repara- 
cji, natomiast długi prywatne zapła- 
cimy. Odszkodowania są szaleństwem. 


Jeżeli Francja będzie przy nich ob- 
stawala, doczeka się świat zupełnego 
bankructwa Niemiec. Zbliżenie Nie- 


: dniach najbliższych 


miec i Francji od niej zależy. Francja 
uzbrojoną od stóp do głów, niedo- 
tknięta kryzysem ekonomicznym, fi- 
nansowo silna, nie może pomimo 
wszystko traktować 65-milionowego 
narodu niemieckiego jako ` wartości 
drugorzędnej. Pokolenie, które two- 
rzy szeregi narodowych socjalistów, 
reprezentuje nową generację, która 
nie może być odpowiedzialna za trak- 
tat wersalski, Nie uzna ono traktatów, 
których Niemcy nie są w Stanie re- 
spektować. Na wiosnę odbędą się wy- 
bory do seimu pruskiego. Zwycięstwo 
nasze będzie przyiłaczające, Pokona- 
my centrum i socjalistów i obejmiemy 
rządy największego 1 najważniejszego 
z pośród państw Rzeszy. Na zapyta- 
nie, jak ustosunkują się narodow; so- 
cjaliści do wyborów prezvdenta Rze- 


szy, Hiter udzielii odpowiedzi z za- 
strzeżeniem, ż¢ nie będzie ona opu- 
blikowana. 


Wiedeń, 9 grudnia. (PAT.) Narodo- 
wi socjaliści w Insbrucku oczekują w 
Hittlera, który 
przejeżdżać będzie tamtędy, udając się 
do Rzymu. Z tego powodu odbędzie 
się w Insbrucku na dworcu uroczyste 
powitanie Hittlera. 
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GAZETA LWOWSKA z dnia ro grudnia 1931. 


Wyjazd Min. Zaleskiego. 


Warszawa, $ grudnia. (PAT). Dziś 
w południe Minister Zaleski w towa- 
rzystwie szefa gabinetu  Szumlakow- 
skiego opuścił Warszawę, udając się 
do Londynu. Na dworcu głównym że- 
gnał Ministra ambasador angielski w 
Warszawie sir Erskine, oraz grono 
wyższych urzędników M. $. Z. z Mn. 
chaetzlem na czele. 


2 A 


4 
Sesja kongresu amery- 
LJ 
kańskiego. 

Waszyngton, 8 grudnia, (PAT.). 
Dziś w południe rozpoczęła się 72 se- 
sia Kongresu. Skonsygnowano znacz- 
ne siły policyjne, uzbrojone w karabi- 
ny maszynowe i bomby łzawiące. Ka- 
pitol i Biały Dom są otoczone silnemi 
posterunkami. Zarządzenie to zostało 
spowodowane  manifestacjami bezro- 
botnych, którzy w liczbie około 1.500 
przeciąpnęli pochodem po ulicach 
miasta. Policja dwukrotnie rozpraszała 
manifestantów, którzy usiłowali wtar- 
gnąć do Senatu. Manifesianci domaga- 
li się też dopuszczenia ich do prezy- 
denta Hoovera. 


Kurs funta. 
Londyn, $ grudnia, (PAT.). Ruch 


na giełdzie nieznaczny, transakcje mi- 
nimalne. Naogół daje się zauważyć 
spadek brytyjskich obligacii państwo- 
wych. Dolar 3.24 3/4, frank 83. — 


Zloto o 8 pensów droższe, t. i. 126 
szylingów i 1o pensów za uncję, 
ZZ BORDER gi] 


Zdaleka i | zbliska. 


Telegraficzne wiadomości 
ze świata. 


WIEDEŃ. Eksccsy antyżydowskie. Wczo- 
raj powtórzyły się znowu ekscesy antyżydow- 
skie na uniwersytecie wiedeńskim. Studenci 
nacjonalistyczni rozdawali wczoraj ulotki, 
domagające się zaprowadzenia numerus clau- 
sus. Grupa studentów  nacjonalistycznych 
wtargnęła do sali, gdzie wykładał prof. 
Woess, z okrzykiem „Precz z Żydami!“ i po- 
częła wyrzucać z sali studentów i studentki 
żydowskie. W auli urządzili studenci nacjona- 
listyczni szpaler i bili laskami studentów ży- 
dowskich, którzy zostali wyrzuceni z sali. 
12 studentów zostało rannych. 


GRAC. Zgon aktora na scenie. W czasie 
przedstawienia operetkowego w teatrze miej- 
skim w Leoben jeden z głównych wykonaw- 
ców operetki, komik wiedeński Edward Schrei- 
ber w czasie tańca ze swoją partnerką za- 
słabł i wkrótce przed przybyciem lekarza 
zmarł. Śmierć nastąpiła wskutek ataku apo- 
plektycznego. 
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Oficerowie rumuńscy w Belwederze. 


Warszawa, $ grudnia. (PAT.) We 
wiorek 8 b. m. w pałacu  belweder- 
skim Marszałek Piłsudski w otoczeniu 
oficerów gabinetu Ministra Spraw 
Wojsk. i adjutantury przyjął delega- 
cię 16 p. p. wojsk rumuńskich, które- 


go to pułku Marszałek jest szefem. 
Delegacja pułku. prowadzona przez 
rumuńskiego attache wojskowego 


pułk. Constantiu, składająca się z do- 
wódcy pułku pułk. Keintzla, zastępcy 
dowódcy pułk. podpułk. Bria, mir. Po- 
pescu i por. Varcavskiego, przedsta- 
wiona zostałą P. Marszałkowi, jako 
szefowi pułku. W czasie przedstawia- 
nia dowódca pułku złożył P. Marszał- 
kowi wyrazy hołdu 1 oddania w imie- 


+ EFD E ziarna 


Wręczenie nagród Nobla. 


niu własnem, oraz wszystkich ofice- 
rów, podoficerów i szeregowych pul- 
ku. Marszałek Piłsudski przez czas 
dłuższy gawędził serdecznie z oficera- 
mi, oświadczając, że rad jest z ich 
przybycia. Przez czas pobytu w War- 
szawie delegacja podejmowana będzie 
przez I pułk szwoleżerów, którego 
Marszałek Piłsudski jest szefem. Dziś 
oficrowie rumuńscy podejmowani by- 
li śniadaniem przez szefa gabinetu Mi- 
nistra Spraw Wojsk. mir. Sokołowskie- 
go, a w Środę ọ bm. weźmie udział 
w uroczystości dorocznego Świętą I 
pułku szwoleżerów im. Marszałka Pił- 
sudskiego. 


erze, 


W czwartek, 10 grudnia odkędzie się w Stockholmie w wielkiej sali koncertowej, w obec- 
ności króla i dwóch jego braci ks, Karola i ks. Eugenjusza uroczystość wręczenia nagród 
Nobla za rok 1931. Po odbiór nagród w dziale chemji, fizjołogji i medycyny zgłoszą się 
laureaci osobiście. Nagroda zaś w dziale literatury przyznana, jak wiatlomo, zmarłemu poecie 
E. A. Karifeldtowi będzie wręczona wdowie. — Zdjęcie nasze przedstawia wielki gmach 


koncertowy w Stockholmie, gdzie odbędzie się 


nagrody Nobla. 


uroczyste rozdawanie 


Posiedzenie Sejmu w czwartek. 


Warszawa, $ grudnia. (PAT.). Mar 
szałek Sejmu zwołał pierwsze plenar- 
ne posiedzenie, po przerwie, ną io 
grudnia br. na godzinę 4 popołudniu. 
Porządek obrad posiedzenia obejmuje: 

Sprawozdanie Komisji skarbowej o 
rządowym projekcie ustawy o sprze- 
daży gruntów państwowych, sprawo- 
zdanie Komisji ochrony pracy o wnio- 
sku PPS. ; NPR. w sprawie zmiany u- 
stawy o Czasie pracy Oraz sprawozda- 
nie tejże Komisji w sprawie tymczaso- 
wej ustawy do walki ze skutkami kry- 
zysu gospodarczego, dalej sprawozda- 
nie Komisji administracyjnej o wnio- 
sku posłów Stronnictwa Ludowego w 
sprawie uzupełnienia ustawy © sprze- 
daży alkoholu. Poza tem porządek 


dzienny obejmuje pierwsze czytanie 
szeregu projektów ustaw rządowych, 
m. in. o zgromadzeniach, w sprawie 
zmiany rozporządzenia o utworzeniu 
przedsiębiorstwa koleji państwowych, 
nowelizacji i rozporządzenia o żeglu- 
dze po śródlądowych drogach wod- 
nych, o zmianie ordynacji egzekucyj- 
nej oraz o dodatkowym kredycie na 
okres budżetowy od dnia 3r kwietnia 
1931 do 31 marca 1932. na dopłaty 
Skarbu Państwa do funduszu bezro- 
bocia oraz na pomoc dla bezrobot- 
nych. 

Warszawa, $ grudnia, (PAT.). Po- 
siedzenie sejmowej Komisji budżeto- 
wej zostało wyznaczone na czwartek 
ro grudnia br. godz. 10.30 rano. 


WYŁĄCZNY SKŁAD 


| GABRYEL STARK 


LWÓW, PL. MARJACKI 11. 


Na porządku dziennym znajdują 
się, m. in. sprawozdanie posła Pola- 
kiewicza © rządowym projekcie usta- 
wy w Sprawie zmiany ustawy z roku 
1623 © uposażeniu furikcjonarjuszy 
państwowych i wojskowych, sprawo- 
zdanie posła Rudowskiego o rządo- 
wym projekcie ustawy o dodatkowym 
kredycie na okres budżetowy od 1 
kwietnia 1931 do 31 marca 1932 na 
wznowienie robót przy budowie linji 
kolejowej Płock-Sieprc, sprawozdanie 
posłą Czapińskiego o wniosku PPS. w 
przedmiocie cofnięcia rozporządzenia 
Rady Ministrów z 1931 roku w spra- 
wie cofnięcia dodatków  przewidzia- 
nych w ustawie skarbowej, sprawozda- 
nie posła Pobożnego o wniosku NPR., 
zawierające projekt ustawy o zaopa- 
trzeniu emerytalnem stałych pracow- 
ników w przedsiębiorstwach PKP. i o 
zaopatrzeniu pozostałych po nich 
wdów i sierot oraz o odszkodowaniu 
za nieszczęśliwe wypadki, 


Aresztowanie Pfriemera. 


Grac, 8 grudnia. (PAT.). W ciągu 
nocy przybył tu samochodem z Bawa- 
rji przywódca puczu Heimwehry dr. 
Pfriemer i dziś zgłosił się u władz są- 
dowych. Pfriemera natychmiast aresz- 
towano. 

Wiedeń, 8 grudnia, (PAT.). Dzien- 
niki wiedeńskie donoszą z  Gratzu: 
Wczoraj przez cały dzień przesłuchi- 
wał sędzia śledczy dr. Pfriemera, Wla- 
dze sądowe starają się przyśpieszyć 
śledztwo, aby Pfriemer mógł stanąć 
przed sądem razem z innymi oskarżo- 
nymi o zamach stanu w dniu 13 wrze- 
śnia br. Dzienniki socjalistyczne są- 
dzą, że dr. Pfriemer wrócił z obawy 
przed rosnącym wpływem ks. Stahrem 
berga na Heimwehrę. 


- Alkohol a 


Każde działanie radzi się z jakiejś 
przyczyny. Tak samo oczywiście ma 
się rzecz z popełnieniem przestępstwa. 
Zazwyczaj rozróżnia się tu przyczyny 
socjalne i przyczyny indywidualne. 

„ Wśród przyczyn socjalnych wy- 
mienić należy przedewszystkiem biedę 
i nagromadzenie w wielkich miastach 
olbrzymiej masy ludności. W jednem 
z więzień Saksonji stwierdzono, że na 
6.000 skazanych w ciągu jednego ro- 
ku, znajdowało się 1000 parobków 
wiejskich, którym Życie na wsi wyda- 
wało się zbyt szarem i dlatego pociąg- 
nęli do miast, gdzie jednak wnet ule- 
gli pokusom i zeszli na życiowe ma- 
nowce. Kto wie, czy wogóle jedną z 


wielkich chorób dzisiejszej kultury 
nie jest wyludnianie się wsi a anor- 


malny rozrost miast, bo przecież tam, 
gdzie żyją setki tysięcy ludzi w naj- 
większem ściśnieniu, tan najwięcej na- 
darza się sposobności do łamania pra- 
wa. 

Motyw nędzy rzadko tylko spro- 
wadza człowieka do więzienia. W dzi- 
siejszych czasach złodziej, który z gło- 
du ukradł bochenek chleba, jest posta- 
cią} z bajki, której nie spotyka się w 
więzieniach, Rzadkim też stosunkowo 


zbrodnia. 


jest motyw zemsty. Najczęściej wiedzie 
człowieka na drogę zbrodni wstręt do 
pracy, żądza posiadania, dzikość umy- 
słu i wreszcie alkohol. . 

Tępy i obojętny na wszelkie wyższe 
etyczne pobudki staje się cziowiek, 
który się znalazł w sidiach alkoholu. 
Związkowi, zachodzącemu między al- 
koholem a zbrodniczością poświęcimy 
teraz nieco uwagi. 

O szkodliwych skutkach alkoholu 
słyszało się i mówiło bardzo już, wiele. 
Istnieje dziś już zgoda co do tego, jak 
demoralizująco i destrukcyjnie działa 
nadmierne używanie alkoholu 
na najszersze warstwy społeczeństwa. 
Alkohol uczyniono odpowiedzialnym 
za przeróżne choroby cielesne i umy- 
słowie, za nędzę niektórych warstw 
ludności, uznano go za jednego z naj- 
groźniejszych wrogów  szczęścią i do- 
brobytu narodów. Nie dysponuję od- 
powiednim materjałem statystycznym, 
dotyczącym Polski i dlatego muszę się- 
gnąć ku Niemcom, Przypuszczam jed- 
nak, że kwestje te przedstawiają się w 
obu tych krajach z pewnemi odchyle- 
niami mniej więcej jednakowo. Otóż 
stwierdza jedna z niemieckich statys- 
tyk, że w państwie tem rocznie wsku- 
tek nadużywania alkoholu 32.000 lu- 
dzi dostaje się do przymusowych do- 


mów pracy, 1600 ludzi gimie jako sa- 
mobójcy, 30.000 idzie do domów o- 
błąkanych a 150.000 wstępuje na dro- 
ge przestępstwa, Z tych ostatnich 122 
osoby popełniły mord lub zabójstwo, 
225 podpalenie, 30.000 zgwałcenie a 
40.000 ciężkie uszkodzenie ciała. 
Zauważyć muszę przy tej sposob- 
ości, że dotyczących statystyk nie 
uważam za ścisłe. Po pierwsze liczni 
przestępcy — jakkolwiek czynu swe- 
go dopuścili się na trzeźwo — bronią 
się tem, że uczynili to w stanie pijań- 
stwa. Na odwrót zaś nałogowi alkoho- 
licy, którzy jeszcze nie zatracili w zu- 
pełności poczucia wstydu, twierdzą nie- 
raz, wbrew prawdzie, że w chwili po- 
pełnienia przestępstwa znajdowali się 
w stanie trzeżwym. Mimo wszystko 
nie ulega najmniejszej wątpliwości, że 
między przestępczością a alkoholem 
istnieje ścisły związek i można też cal- 


kien śmiało powiedzieć, że dobra po- | 


łowa wszystkich przestępstw, wynika- 
jących z gwałtowności jak najście cu- 
dzej włąsności, uszkodzenie ciała, znie- 
waga funkcjonarjuszów publicznych, 
zabójstwo, została dokonana pod! wipły 
wem podniecenia _ alkoholicznego, 
względnie pod wpływem następstw 
tego podniecenia. 

Mógłbym tu przytoczyć 
przykłady z codziennej praktyki. 


tysiączne 
O- 


graniczę się jedynie do kilku wypad“ 


ków, które ponadto wiążą się z OSO- 
bami, u iktórych zresztą stwierdzone 


zostały same tylko dobre właściwości 
ich charakteru. 

I tak pewien mężczyzna, który żył 
w _ najszczęśliwszem małżeństwie i miał 
dwuletnie dziecko, które bardzo ko- 
chał, dał się wciągnąć przez znajomych 
do restauracji, gdzie w ciągu kilku go- 
dzin pochłonął 10 szklanek piwa i dość 
znaczną ilość wódki. Wiprawiło go to, 
rzecz naturalna, w stan niezwykłego 
podniecenia. Wyszedłszy na ulicę stał 
się przypadkowo Świadkiem areszto- 
wania przez posterunkowych jakiegoś 
złodzieja, który stawiał gwałtowny o- 
pór. Nie mając najmniejszego zainte- 
resowania w tej sprawie, wmieszał się 
w nią jednak ów podniecony alkoho- 
licznie mężczyzna, rzucil się bezmyśl- 
nie na posterunkowych i jednego z 
nich małoco nie przyprawił o Śmierć. 
Stanął przed sądem; stwierdzono, że w 
chwili popełnienia czynu zdawał sobie 
jednak sprawę z tego, co czyni i wsku- 
tek pwzyjęcia licznych okoliczności ła- 
godzących wymierzono mu za doko- 
nanie gwałtu publicznego i ciężkie un 
szkodzenie ciała posterunkowego je- 
den rok więzienia, Jego szczęście ro- 
dzinne i jego egzystencja obywatelska 
zostały zrujnowane, 

Inny, poprzednio niekarany, czło- 
wick po wypiciu wielkiej ilości trun- 
ków wraca około godzinv r1-tej w no- 
cy do domu. Zaczepia kilka stojących 
na ulicy osób, które na to reagują, 
wprawia go to w ogromną wściekłość, 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Lwów, dnia 9 grudnia 1931. 


RUCH SŁUŻBOWY 
W MINISTERSTWIE /WYZNAŃ 
RELIGIJNYCH I OŚWIECENIA 
PUBLICZNEGO. 

P. Minister Wyznań Religijnych 
i Oświecenią Publicznego zatwierdził: 

Zarządzeniem z dnia 22 czerwca 
1931 r. Nr. IV SW—4927/31 uchwałę 
Rady Wydziału Lekarskiego Uniwer- 
sytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
której mocą dr. medycyny i fil. Ta- 
deusz Antoni Bilikiewicz został 
habilitowany, jako docent historji i fi- 
lozofji medycyny na tymże Wydziałe. 

Zarządzeniem z dnia 24 sieronia 
1931 r. Nr. IV SW— 5186/31 uchwa't 
Rady Wydziału Filozoficznego Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
której mocą dr. Jan Ziłyński zo- 
stał habilitowany, jako docent języko- 


znawstwa ruskiego  (wschodnio-sło- 
wiańskiego) na tymże Wydziale. 
Zarządzeniem z dnia 27 sierpnia 


1931 r. Nr. IV SW—5623/31 uchwałę 
Rady Wydziału Humanistycznego U- 
niwersytetu Jana Kazimierza we Lwo- 
wie, której mocą dr. praw i filozofii 
Tadeusz Józef Marjan Sulimirski 
został habilitowany, jako docent pre- 
historji ze szczególnem uwzględnie- 
niem ziem polskich na tymże Wy- 
dziale. 

Zarządzeniem z dnia 28 sierpnia 
1931 r. Nr. IV SW—gs310/31 uchwałę 
Rady Wydziału Hutniczego Akademii 
Górniczej w Krakowie, której mocą 
inż. Adam Ludkiewicz został ha- 
bilicowany, jako docent metalurgji że- 


laza i metalurgii ogólnej na tymże 
Wydziale. , . 
Zarządzeniem z dnia 28 sierpnia 


1931 r. Nr. IV SW—5282/31 uchwałę 
Rady Wydziału Górniczego Akademii 
Górniczej w Krakowie, której mocą 
inż. Edward Windakiewicz zo- 
stał habilitowany, jako docent halurgjł 
i przemysłu solnego na tymże Wy- 
dziale, 

Zarządzeniem z dnia 18 sierpnia 
1931 r. Nr. IV SW—5sr85/31 uchwałę 
Rady Wydziału Prawa Uniwersytetu 
Jana Kazimierza we Lwowie, której 

mocą dr. Ludwik Franciszek Dwo- 
rzak został habilitowany, jako do- 
cent prawa karnego (materjalnego) na 
tymże Wydziale. 

Zarządzeniem z dnia 22 sierpnia 
1931 r. Nr. IV SW—5203/31 uchwałę 
Rady Wydziału Prawa Uniwersytetu 
Jana Kazimierza we Lwowie, której 
mocą dr. Karol Wilhelm E ża 


został habilitowany, jako docent histo- 


rji prawa na Zachodzie Europy na 
tymże Wydziale. 
Zarządzeniem z dnia 22 sierbn : 


1931 r. Nr. IV SW— 5406/31 uchwałę 
Rady Wydziału Chemicznego Polite- 
chniki Lwowskiej, której mocą dr, inż. 
Edwin Stefan Juljan Płażek został 
habilitowany, jako docent chemji or- 
ganicznej na tymże Wydziale. 

P. Minister Wyznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego przeniósł w 
stan spoczynku Ignacego Chrza- 
nowskiego, profesora zwyczajne- 
go Uniwersytetu Jagiellońskiego w 
Krakowie, z powodu osiągnięcia prze- 
zeń przepisanej granicy wieku z dniem 
30 września, 193I r. 

(„Monitor Polski“ Nr. 
20 października 1931 r.). 


242, z dnia 


Pożegnanie Wicewoj. Drojanowskiego. 


W poniedziałek odbyło się w 
sali sesyjnej lwowskiego Urzędu Wo- 
jewódzkiego pożegnanie  Wicewoje- 
wody Drojanowskiego. zatwierdzone- 


go zarządzeniem Pana Prezydenta 
Rzplitej na stanowisko prezydenta 
miastą Lwowa. Do licznie zebranych 
urzędników wszystkich Wydziałów 


Urzędu Wojewódzkiego przemówił na 
wstępie p. Wojewoda dr. Rożniec- 
ki żegnając ustępującego Wicewoje- 
wodę jako swego najbliższego współ- 
pracownika i swego zastępcę i podno- 
sząc jego walory osob'ste, które w cią- 
gu swego urzędowania mógł dokład- 
nie poznać i ocenić. Imieniem naczel- 
ników Wydziałów oraz urzędników 
Województwa  pożegal p. Wicewoje- 
wodę naczelnik Wydz. Samorządowe- 
go p. Tejszerski, który w dłuż- 
szem przemówieniu wyrażając nastro- 
je ogółu urzędników Województwa 
lwowskiego podkreśl'ł cechy |charak- 
teru p. Wicewojewody i jego stosunku. 
do podwładnego personelu, które to 
zalety zjednaty mu ogólna życzliwość. 
Równocześnie nacz. Tejszerski złożył 
na ręce p. Wicewojewody kwotę 350 


| 


| 


Zarząd Centralny: 
Mianowany: Ministerialny wi- 


zytator szkół w V st. sł. dr, Juljusz 
Balicki — naczelnikiem Wydziału w V 
st. sł. 


Przeniesieni: Naczelnik Wy- 
działu w V st. sł. w Kuratorjum Okvę- 
gu Szkolnego Lwowskiego, dr. Michal 
Men dys =a równorzędne stano- 
wisko do Min'sterstwa Wyznań Reli- 
gijnych i Oświecenia Publicznego; O- 
kręgowy wizytator szkół w V st. sŁ w 
Kuratorjum Okręgu Szkolnego Lwow- 
skiego, Stefan Dancewicz na 
równorzędne stanowr'sko do Minister- 
stwa Wyznań Religijnych i Oświecenia 
Publicznego. 


Kuratorja Okręgów Szkolnych: 
P rzeniesieni: Naczelnik Wy- 
działu w V st. sł. w Kuratorjum Okrę- 


zł. zebraną przez urzędników Woje- 
wództwa, gdyż na życzenie p. Wice- 
wojewody zaniechano urządzenia ban- 
kietu pożegnalnego. 

Starosta powiatowy lwowski Eck- 
hardt, żegnając p Wicewojewodę w 
imieniu GH starostów powia- 
towych, podniósł niezwykłe zasługi je- 
go. jako organizatora machiny zimie 
nistracji ogólnej sa terenie Wojewódz- 
twa lwowskiego i jego. pracę w kie- 
runku usprawnienia administracji po 
powiatach i „samorządach  powiato- 
wych. Główną dziedziną jego zainte- 
resowania i zamiłowania były właśnie 
sprawy samorządowe, które też pod 
jego światłem kierownictwem zostały 
zreorganizowane przy uwzględnieniu 
na pierwszym planie troskę o dobro 
Państwa i obywateli. 

Niezwykle wzruszony temi obja- 
wami serdeczności Wicewojewoda Dro 
janowski a obecny prezydent miasta 
Lwowa, pożegnał urzędników Woje- 
wództwa wyrazami tej serdeczności, 
która go zawsze w stosunkach służbo- 
wych cechowała. 


Cała poniedziałkowa rozprawa do- 
tyczyła wyłącznie dowodów  rzeczo- 
wych. 

Między innymi adw. Szterling po- 
dzielił dokumenty, które jego zdaniem 
należy wyłączyć z aktu oskarżenia, na 
kilka grup. I tak domaga się on wyłą- 
czenia protokołu oględzin aktów 
śledztwa wstępnego w innych proce- 


doga noża i zadaje nim naoślep u- 
derzenia wokół siebie. Za zabójstwo 
dostaje się na dwa lata do więzienia. 
Miałem możność sprawdzić, że po od- 
byciu kary stoczył się bardzo nisko, 

Młody, pracowity człowiek w wie- 
ku 25 lat, jedyna podpora swej owdo- 
wiałej matki, bierze udział w zabawie 
weselnej, na której raczy się sowicie 
alkoholem. Popada w  sprzeczkę o 
dziewczynę z kilku wiejskimi parob- 
kami, przychodzi do bójki, wprost do 
rzezi; do czynnego targnięcia się na 
wójta i posterunkowego, którzy chcą 
przywrócić spokój. Rezultatem roz- 
prawa i r i pół roku więzienia, Matka 
z rozpaczy umiera, 

Dwóch studentów spędza część 

swych wakacyj na letnisku. Pewnego 
razu znajdują się w szerokiem towa- 
rzystwie młodych ludzi na libacji, po- 
czem wspomniani dwaj przyjaciele od- 
bywają przechadzkę. Co między mmi 
zaszło nie wiedzieć. Dość, że po pew- 
nym czasie jeden z nich zwołuje ludzi, 
by ratowali drugiego. Ten leży w ka- 
łuży krwi, Pierwszy został uznany win- 
nym mordu. 

I tak właściwie bez końca możnaby 
przywodzić przykłady, ilustrujące w 
sposób dobitny bezpośredni związek 
między nadużyciem alkoholu a zbrod- 
nią. 

Zwłaszcza bezdenny jest upadek 
kobiet, wywołany nadan al- 
koholu. Tu eai się alkohol nie- 


raz w dómonicznąć wprost siłe, zabije: 
jącą w danej osobie wszelką kobiecość 
i czyniącą z niej ofiarę zupełnej bez- 
wolności. 


To ostatnie jest momentem naj- 
istotniejszym. Stale nadmierne picie 
grzebie powoli, ale pewnie siłę woli 


człowieka i łamie jego religijne, atycz- 
ne i prawne zasady. Nałogowy o- 
holik traci energję działania, traci od- 
porność na popędy i pokusy, staje się 
skłonnym do popełniania przestępstw. 
Może nie bezpośrednią, ale w każ- 
dym razie bezwzględnie wielką rolę 
odgrywa w tem zagadnieniu fakt, że 
pijaństwo zabija życie rodzinne. Pijak 
traci szybko altruistyczne uczucia; za- 
niedbuje swą rodzinę, obchodzi się źle 
ze swymi najbliższymi, bez żadnych 
skrupułów zostawia ich na pastwę 
nędzy. Płodzi dzieci cieleśnie i umy- 
słowo  zdegenerowane,  epiłeptyczne, 
głupkowate ałbo podatne dla przestęp- 
stwa. Te dalsze skutki alkoholizmu są 
może jeszcze donioślejsze dla związku 
przyczynowego między zbrodnią a al- 
koholem, aniżeli sam fakt popełniania 
zbrodni w podnieceniu alkoholicznem. 
Obojętną jest rzeczą dla naszego 
` problemu, czy mierne używanie alko- 
holu jest dła zdrowia szkodliwe czy 
nie. Stwierdziliśmy jedynie, że jego 
nadużywanie wiedzie prostą i nieomyl- 
ną drogą ku zbrodni. 


Proces Centrolewu. 


sach, jak np. z procesu o zamach na 
Marsz. Piłsudskiego i o zajścia 14 wrze- 
śnia, Dalej żąda wyłączenia zeznań 
świadków badanych w innej sprawie, 
oraz odpisów oryginalnych dokumen- 
tów, gdyż niewiadomo, skąd jest wzię- 
ty oryginał i kto odpowiada za toż- 
samość. Wreszcie protestuje przeciw 
załączaniu kart informacyjnych, foto- 
grafij i dokumentów. 


Prok. Grabowski oświadcza, że 
zrzeka się niektórych dokumentów i 
cytuje numery porządkowe tych do- 
kumentów. Równocześnie wnosi o za- 
łączenie do aktów sprawy oryginal- 
nych dokumentów, dotyczących przy- 
gotowania zamachu na Marsz. Piłsud- 
skiego, krwawych wypadków w dniu 
14 września i sprawy częstochowskiej. 
W sprawie kart informacyjnych pro- 
kurator oświadcza, że nie można ic 
wyłączać na tej zasadzie, że autor jest 
nieznany, nie można informatorów de- 
konspirować. Prokurator wnosi nato- 
miast o przesłuchanie w związku z 
tem byłego naczelnika wydziału bez- 
pieczeństwa p. Kaweckiego w sprawie 
szeregu innych informacyjnych doku- 
mentów, dalej o przesłuchanie dodat- 
kowe świadków Olearczyka, Pużyckie- 
go, komisarza Banko i Wolanieckiego. 
Obrona sprzeciwia się wnioskowi pro- 
kuratora. 


Sąd po naradzie przychylił się 
częściowo do wniosku obrony i posta- 
nowił nie dołączać do aktów sprawy 
kart informacyjnych, Poza tem po- 
stanowił nie dołączać dokumentów, 
których zrzekł się prokurator. Wszyst- 
kie inne dowody uchwalił załączyć jako 
dokumenty do sprawy, dalej zażądać 
aktów sprawy o zamach na Marsz. 
Piłsudskiego I o zajścia wrześniowe. 
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gu Szkolnego Pomorskiego Stefan Świ 
derski — na równorzędne stanowi- 
sko do Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Lwowskiego z powierzeniem pełnienia 
obowiązków Kuratora w temże Kura- 
torjum, — Okręgowy wizytator szkół 
w V st, st w Kuratorjum Okręgu 
Szkolnego Krakowskiego dr. Mieczy- 
sław Ziemnowicz— na równo- 
rzędne stanowisko do Kuratorjum O- 
kręgu Szkolnego Lwowskiego. — Rad- 
ca w VI st. sł. w Kuratotjum Okręgu 
Szkolnego Lwowskiego Zofja La R op- 
pe — na równorzędne stanowisko do 
Kuratorjum Okręgu Szkolnego War- 
szawskiego. 
Przeniesieni 
ku: Okręgowy wizytator szkół w V st. 
s. w Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Krakowskiego Jan Dreziński; Na- 
czelnik Wydziału w V st. sł, w Kura- 
torjum Okręgu Szkolnego Lwowskiego 
Stanislaw Hubert; — Okręgowy wi- 
zytatow! szkół w V st. sł. w Kuratorjum 
Okręgu Szkolnego Krakowskiego Wła. 
dysław Michalski; — Naczelnik 
Wydziału w V st. sł, w Kuratorjum 
Okręgu Szkolnego Krakowskiego Bro- 
nisław Trep aj — Radca w VI st. sł, 
w Kuratorjum Okręgu Szkolnego Kra- 
kowskiego, Seiks Faroni 
Zwolnieni: Radca w VI st. sł 
w Kuratorjum Okręgu Szkolnego Kra- 
kowskiego Antoni Trojan, z dniem 
30 września 1931 r., (przeszedł na sta- 
nowisko sekretarza w Śląskich Tech- 
nicznych Zakładach Naukowych). 


Sztuka 
Mianowani: Profesor 
Sztuk Pięknych w Warszawie Bogdan 
Treter — konserwatorem w VI st. 
sł. w Krakowskim Urzędzie Wojewódz- 
kim w Krakowie z powierzeniem kie- 
rownictwa Oddziału Sztuki w tymże 


w stan spoczyn- 


zkoły 


Urzędzie 


(„Monitor Polski” Nr. 245, z dnia 
23 października 1931 roku.) 


Olbrzymi rozwój 
awjacji cywilnej we 
Francji. 


Francuska flota powietrzna służą- 
ca celom handlowym, powiększyła się 
od początku r. 1931 © 700 aeropla- 
nów, a ogólna liczba dokonanych lo- 
tów, oraz przewiezionych pasażerów 
i towarów zwiększyła się w porówna- 
niu z r. 19300275%. Liczba nieszczę- 
śliwych wypadków w komunikacji pa- 
sażerskiej spadła o 50% w tym samym 
czasokresie 


Ile wart jest 
organizm ludzki? 


Pytanie to postawił i na nie odpo- 
wiedział znany chemik angielski, dr. 
Th. E. Lawson. Poddawszy ciało ludz- 
dkie dokładnej analizie, stwierdził dr. 
Lawson, iż człowiek ważący 127 fun- 
tów ang. składa się: z 14.5 litra wody, 
z 400 gramów tluszczu, z węgla, fosfo- 
ru, magnezji, żelaza, wapna, popiołu, 
co wszystko razem nie przedstawia 
większej wartości nad ro złotych. 


Tabaka 
znowu wchodzi w użycie. 


Mogłoby się zdawać, że tabaka i 
zwyczaj niuchania tabaki wyszedł już 
Że tak nie jest świadczy o 
tem statystyka sprzedaży tabaki w 
Czechosłowacji, gdzie co rok konsu- 
muje się ok. 9o.ooo kg. tabaki, a w 
ciągu ostatnich 5 lat  skonsumowano 
46 wagonów tego wonnego ziela, 


z użycia. 


POPIERA JCIE 
L. O. P. P. 
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Środa 


If QE OU <ligeiWECAZNNYWO 
LWOWSKA 


TEATR ROZMAITOŚCI. i 
Środa, 9 b. m., o godzinie '8 wiecz.: 
„Sztuba* K. Leczyskiego. 3 
Czwartek, 1o b. m., o godzinie 4 popok: 
„Ogniem i mieczem“ H. Sienkiewicza. 
Czwartek, 1o b. m., o godzinie 8 wiecz.: 
Premjera „Grand-Hotel“, komedja P. Franka. 
Piątek, 11 b. m. o godzinie 8 wiecz.: 
„Grand-Hotel“, komedja P. Franka, 


KALENDARZYK 
Rz.=kat. Leokadji 
Gr-kat. Ałypija 


Wschód słońca g 7 m 10 
g 15 m 22 


Zachód p 
Długość dnia g 08 m 20 


W Teatrze Rozmaitości dziś dwa przed- 
stawienia. Popołudniu o godzinie 4-tej powtó- 
rzona zostanie doskomała sztuka, oparta na 
powieści, Sienkiewicza „Ogniem i mieczem”, 
która na wczorajszej premjerze zyskała sobie 
ogólne uznanie. Zebrana tłumnie publiczność, 
a zwłaszcza młodzież z zapałem oklaskiwała 
sztukę, jak również grę aktorów, która popu- 
larne postacie bohaterów potrafiła uprzy- 
stępnić i uplastycznić. „Ogniem i mieczem” 
powtórzone zostanie po raz ostatni jutro, tj. 
w czwartek, dnia ro b. m. Wieczorem o godz. 
8-ej dziś po raz ostatni znakomita „Sztuba” 
K. Leczytkiego, która zdobyła wśród najszer- 
szych warstw publiczności niesłabnące zainte- 
resowanie. Sztuka schodzi z repertuaru w pełni 
powodzenia, ustępując miejsca zapowiedzianej 
na jutro premjerze, wesołej komedji P. Franka 
„Grand-Hotel*, przygotowanej przez R. Nie- 
wiarowicza. 

„Miłość już nie w modzie”, oto tytuł 
świetnej komedji W. Stercka, która ukaże się 
na scenie Teatru „Nowosci“ ro, II i 12 gru- 
dnia br. w wykonaniu Jerzego Leszczyńskiego, 
Leokadji Pancewiczowej, Ludwika Fritschego. 
Biiety w cenie od z zł. do $ zł. do nabycia 
w Państwowym Sklepie tytoniowym, ul, Aka- 
demicka 12, tel, 29-63. 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

APOLLO: „Światła wielkiego miasta”. 

CHIMERA: „Na Sybir“. 

KOPERNIK: „Wielkomiejskie ulice". 

LEW: „Burza nad Zakopanem“. 

MARYSIEŃKA: „Wielkomiejskie ulice". 

OAZA: .Plajta firmy Kohn“. 

PALACE: „Precz z miłością”. 

PAN: „Afryka mówi“. 

PASAŻ: „Pościg w płomieniach“. 

PROMIEŃ: „Broadway“. 

SŁOŃCE: „Carewicz”. 

STYLOWY: „Akraume'. 


Polskie Towarzystwo Ekonomiczne urzą- 
dza dnia 12 bm. o godz. r8-ej w wielkiej sali 
Izby przem -handl. cdczyt dr. Kornela Pay- 
gerta pr. „Powojenny kryzys rolniczy w roku 
1931“. Wstęp wolny. Goście mile widziani, 

Wielki kompozytor Karol Szymanowski, 
który żywo interesuje się rozwojem Lwow- 
skiego Towarzystwa Miłośników Muzyki i O- 
pery, przybywa do Lwowa na II. wielki kon- 
cert symfoniczny pod dyrekcją Fitelber- 
ga, który odbędzie się w sali Teatru Wiel- 
kicgo wc środę, dnia 9 grudnia 
r. b. o godz. 8.15, aby być obecnym na 
pierwszem wykonaniu swego ostatniego arcy- 
dzieła: „Harnasie“. Zainteresowanie tym kon- 
certem wzrasta. Pozostałe bilety w składzie nut 
Scyfartha, ul. Akademicka, oraz w kasie Te- 
atru Wielkiego. 

Polskie Towarzystwo Neofilologiczne — 
Koło lwowskie, Posiedzenie Sekcji neofilolo- 
giczne Koła lwowskiego T. N, S. W. wspól- 
nie z Towarzystwem Neofilologicznem od- 
będzie się w piątek, dnia 11 grudnia b. r, 
o godz. r9-tej w sali Seminarjum filologji 
francuskiej, Uniwersytet, ul, Marszałkowska, 
Prof. Sternbach wygłosi odczyt p. t: „Pro- 
blem pokoleń w niemieckiej literaturze współ 
czesnej*. Goście mile widziani, 

Związek Pań Domu zawiadamia, że rır 
b. m. w piątek, o godz. 17-tej w sali cdczy- 
towej Gazowni, ul. Gazowa 28, odbędzie się 
zwyczajne Zebranie z pogadanką „Jak urzą- 
dzić Święta tanio i smacznie*. Wstęp wolny. 
Goście miłe widziani. 


Pogrzeb ś. p. prof. dr. Juljusza 
Marischlera był poważną manifestacją 
współczucia dla osieroconej rodziny 
i żalu po człowieku, cieszącym się po- 
wszechnym szacunkiem i miłością, wy- 
trawnym lekarzu i doskonałym peda- 
gogu. Imieniem Uniwersytetu i Wy- 
działu lekarskiego przemawiał prof. 
dr. Lenartowicz, imieniem Towarzy- 
stwa lekarskiego dr. Ruff. Nad mo- 
giłą gorące słowa pożegnania wypo- 
wiedział pastor dr. Kesselring. 

W związku z odbywającą się obec- 
nie wystawą grafiki czechosłowackiej, 
która potrwa do 20 bm., pospieszamy 
podzielić się z czytelnikami miłą wia- 
domością, iż w ostatnich dniach wy- 
Stawa została uzupełniona wysoce ar- 
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Zimowy rozkład jazdy w autobusach 
miejskich. 


Dyrekcja Miejskiej Kolei Elektrycz- 
nej podaje do wiadomości, że wobec 
zbliżającego się okresu opadów śnież- 
nych, a co zatem idzie znacznie trud- 
niejszych i cięższych warunków ruchu 
dla autobusów, musi być czasowo prze 
dłużony czas jazdy na poszczególnych 
linjach. 

Z tego powodu wprowadza się z 
dniem ro grudnia 1931 zimowy roz- 
kład dla autobusów miejskich w nastę- 
pujący sposób: 

1) Na linji „A“ do Skniłowa: Pierw- 
szy autobus w stronę Skniłowa odjeż- 
dżać będzie z rogu Aleji Marszałka 
Focha o g. 6.20, następnie od godz. 
7-€j do 22.30 co pół godziny tj. 7.00, 
7.30, 8.00, 8.30 itd, -ostatni autobus 
odjeżdżać będzie o godz. 22.30. — Ze 
Skniłowa w stronę miasta pierwszy au- 
tobus odjeżdżać będzie o godz. 6.40, 
następnie od godz. 7.30 do godz. 22.30 
CO pół godziny, tj. 7.30, 8.00, 8.30, 
itd., a ostatni autobus ze Skniłowa od- 


„jeżdżać będzie o godz. 22.50. 


2) Na linii „B“ i „C“ odjeżdżać bę- 
dą autobusy z pl. Marjackiego w stro- 


nę Persenkówki od godz. 6.20 do go- 
dziny 23.00 co 20 minut, tj. o godz. 
6.20, 6.40, 7.c0, 7.20 itd, Ostatni au- 
tobus odjeżdżąć będzie o godz. 23.00. 
— Z Persenkówki w stronę pl. Marja- 
ckiego pierwszy autobus odjeżdżać 
będzie o godz. 6.36 następnie co 20 
minut, ostatni o godz. 23.16. 

3) Na linii „D“ do Brzuchowic od- 
jeżdżać będzie pierwszy autobus z 
Wałów Hetmańskich (koło pomnika 
Sobieskiego) o godz. 8-ej, następnie o 
10.00, 12.00, 14.00, 16.00, Ostatni o 
godz. 18.00. — Z Brzuchowie do Lwo- 
wa odjeżdżać będzie pierwszy autobus 
o godz. 9.00, następnie o godz, Ir.o0, 
13.00, 15.00, 17.00, Ostatni 19.00, 

4) Na linii „E“ na Kleparów pierw 
szy autobus odjeżdżać będzie od ko- 
ścioła św. Anny o godz. 6.40 następ- 
nie co 20 minut do godz. 22.20, ti. o 
godz. 6.40, 7.00, 7.80, 7.40 itd. — Z 
Kleparowa w stronę kościoła św. An- 
ny odieżdzać będzie pierwszy autobus 
o godz. 6.47 następnie 7.07, 7.27, 7.47, 
itd. co 20 minut. Ostatni autobus od- 
jezdżać będzie o godz. 22.27. 


Otwarcie Muzeum Kolejowego w Warszawie. 
W niedzielę, dnia rz bm. odbędzie | 


się w Warszawie poświęcenie i otwar- 
cie Muzeum Polskich Kolei Państwo- 
wych, mieszczącego się naprzeciwko 
Zamku Królewskiego, przy ul. Nowy 


Zjazd r. Otwarcia Muzeum dokona 
Minister Komunikacji, inż. Alfons 
Kühn, w obecności przedstawicieli 


nauki, władz administracyjnych i ko- 
lejowych. 


tystycznemi plakatami, wydawnictwa- 
mi i inną grafiką użytkową, skutkiem 
czego wysiawa stwarza prawie pełny 
obraz całokształtu graficznej twórczo- 
ści i sztuki czechosłowackiej. — Nie- 
podobna przy tem pominąć starań, za- 
biegów 1 zasług p. Ludwika Feigla, 
znanego u nas zbierącza dzieł sztuki — 
a przedewszystkim grafiki — z które- 
go zbiorów większa część obecnej wy- 


stawy s'g składa, St. M. 

Tradycyjne święto _ kupiectwa 
lwowskiego rozpoczęło się wczoraj o 
godz. 6-tej rano solenną Mszą św., 


odprawioną w Bazylice archikatedral- 
nej przez ks. Arcybiskupa Twardow* 
skiego w otoczeniu kapituły i licznego 
duchowieństwa. W nabożeństwie wzię 
ły udział organizacje kupiectwa ze 
sztandarami, prezydjum m. Lwowa. 
przedstawiciele Rady miejskiej i Strzel 
nica. Procesja odbyła się dookoła ko- 
Ścioła, kupcy wystąpili z płonącemi 
świecami. Uroczysty dzień zakończy- 
lo towarzyskie zebranie w Stowarzy- 
szeniu kupców i młodzieży  handlo- 
wej. 

Polskie Towarzystwo Historyczne, 
Oddział Lwowski. Zebranie naukowe 
Sekcji Dydaktycznej Oddziału lwow- 
skiego Polsk. Tow. Hist, odbędzie się 
w piątek, dnia rr grudnia 1931, o go- 
dzinie 6 popoł. w Seminarjum Hist. 
Polskiej U. J. K., przy ul. Mickiewi- 
cza $a. Na porządku dziennym: Dr. 
Ewa Maleczyńska  „Regjonalizm w 
nauczaniu historji“. 


Samobójstwo naczelnika urzędu poczto- 
wego w Mostach Wielkich. W poniedziałek 
przedpołudniem przyjechał do Lwowa naczel- 
nik urzędu pocztowego w Mostach Wielkich 
45-letni Leon Dudzik i zamieszkał w hotelu 
„New York“, przy ul. Legjonów. Popołudniu 
w zajmowanym przez siebie pokoju wystrza- 
łem w skroń pozbawił się życia. Na miejsce 
przybyła komisja sądowo - lekarska, która 
stwierdziła zgon. Przy denacie znaleziono dwa 
listv. jeden do rodziny, a drugi do' policji, w 
którym wyłuszcza powody swego kroku. Po- 
licja prowadzi dalsze dochodzenia, 

Otruł się gazem dr. Feiwel Kopler, kan- 
dydat adwokacki, zamieszkały przy ul. Janow- 


skiej 24. Wszelka pomoc lekarska okazała się 


spóźniona. 

Utrata posady przygnębiła tak silnie 20- 
letnią Stefanję Krzyżanowską, iż postanowiła 
w krótkiej drodze zakończyć życiową mitrę- 
gę. Wypiwszy sporą dozę jodyny, padła nie- 
przytomna u zbiegu ulic Sykstuskiej i Słowac- 
kicgo. Pogotowie ratunkowe odwiozło ją do 
szpitala. 


Zbiory Muzeum składają się z kil- 
kuset eksponatów, oraz tablic, map, 
fotografij, wykresów i t. d. Muzeum 
posiada działy: historyczny, zniszczeń 


wojennych i odbudowy, budynków, 
mostów i nawierzchni, laboratorjów 
naukowych, mechaniczny, warsztato- 


wy, zasobów, ruchu i przewozów, sy- 
gnalizacji, sanitarny, turystyki kolejo- 
wej i t. d. 
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Kilkaset złotych szkody poniósł skur- 
kiem zajęcia się materjałów, służących do pa- 
kowania, właściciel magazynu przyborów elek- 
trycznych, E. Hausmann, w pasażu Haus- 
manna. Straż pożarna, po dłuższym czasie, 
ugasiia ogień. 

Nagły zgon staruszki, Wczoraj popo- 
ludniu w mueszkaniu swem przy ul. Potoc- 
kiego 85, zmarła nagle na uwiąd starczy 
65-letnia Zuzanna Barańska, żona emer. mo- 
torowego M. K, E. Zwłoki denatki na pole- 
čenie lekarza sądowego zabrano do Instytutu 
medycyny sądowej, 

Złodziejskie żniwo. Salomon Śchnapik 
(ul. Miłkowskiego 7) doniósł policji, że nie- 
wyśledzeni sprawcy włamali się do jego sklepu 
przy ul. Piłsudskiego 18 i skradli towary ga- 
lanteryjne, wartości 3622 zł, — Z mieszkania 
Henryka Zella, zam. Pełtewna 4, skradziono 
wieczorem po włamaniu się garderobę, warto- 
ści rooo zł. — Michał Andrjasik, zam. Zybłi- 
kiewicza 35, doniósł policji, że skradziono mu 
portfel z gotówką 2 tysięcy zł. oraz zegarek, 
wartości 270 zł. — Z mieszkania Jana Fedy- 
ny, zam. Zadwórzańska 28, skradziono garde- 
robę męską i damską, wartości soo zł — Ka- 
mili Posuchowskiej (ul. Pułaskiego 14) skra- 
dziono biżuterję, wartości 400 zł. — Joachi- 
mowi Friedmanowi (Stary Rynek) kolję bry- 
lantową i inne złote i srebrne rzeczy, war- 
tości 3000 zł. — Karolinie Rosenfeld (ul. Za- 
dwórzanska 6) biżuterję, wartości 3000 zł. — 
Emie Ząbek (ul. Głęboka 27) garderobę, war- 
tości soo zł, 


KRAJOWA 


STANISŁAWÓW, Poświęcenie szkoły. 

Dnia s grudnia b. r. odbyła się w Stanisławo- 
Wie uroczystość poświęcenia własnego gmachu 
żeńskiej szkoły przemysłowej i szkoły han- 
dlowej przy ul. Lipowej. W uroczystości po- 
święcenia wzięli udział reprezentanci władz 
cywilnych i wojskowych. 
. STANISŁAWÓW, Samobójstwo. Właści- 
ciel kawiarni „Louvre“ w Stanisławowie Her- 
man Drozd, pozbawił się życia wystrzałem z 
rewolweru w skroń. Powodem samobójstwa 
była zła konjunktura finansowa. 

STANISŁAWÓW. Wypadek samochodo- 
wy. Na terenie gminy Isaków, powiat Horo- 
denka, wskutek gołoledzi najechał samochód 
półciężarowy, należący do 6 p. ułanów na 
Przydrożny słup kamienny i wywrócił się do 
rowu. Samochód został uszkodzony, a 
Józef Drabik doznał lekkich obrażeń. Jadący 
w autobusie oficerowie wyszli bez szwanku, 

STANISŁAWÓW. Pożar. W gminie Cze- 
remchów, powiat Kołomyja, powstał pożar 
Ww zabudowaniach dworskich Starosty czort- 
kowskiego Golińskiego, i zniszczył stodołę 
Wraz ze sprzętem Oraz narzędzia gospodarcze 
na szkodę dzierżawców. Przyczyna pożaru na 
razie niestalona. Szkoda wynosi około 10.000 
złotych. 


STANISŁAWÓW. Napad rabunkowy, 
Wczorajszej nocy trzech nieznanych spraw- 
ców skradło ze sklepu korzennego Mechlyka 
w Wierzbowicach, powiat Kołomyja, znaczną 
ilość towarów. Skoro poszkodowany spostrzegł 


ułan | 


Nowy komendant głó- 
wny Zw. Strzeleckiego. 


pi h 


Pan Minister Spraw Wojskowych powierzył 
pełnienie obowiązków Komendanta Głównego 
Związku Strzeleckiego ppłk. dypl. Wfładysła- 


wowi Rusinowi. — Zdjęcie nasze przedstawia 
ppłk. Władysława Rusina. 


złodzieji i począł ich ścigać, oddali do niego 
dwa strzały z rewolwerów, taniąc go w nogę 
i lżej w głowę. Zarządzono pościg. 
PRZEMYŚL. Protest wyborczy. W po- 
niedziałek, dnia 7 bm. wpłynął „do komisji 
wyborczej Nr. 48 protest, wniesiony przez 
pełnomocnika listy Nr. 4 (Lista Narodowa), 
dr, Adama Kropińskiego. Ostateczny termin 
wnoszenia protestów upływa we środę, dnia 


sm) 

STRYJ. Zagadkowe zajście. Onegdaj straż 
graniczna przytrzymała w  Różance, nie- 
daleko granicy czechosłowackiej osobnika, 
który podaje, że nazywa się Herman Wie- 
lecki, co do którego zachodzi silne podejrze- 
nie, że uprawia szpiegostwo. Przesłuchany po- 
dał, że zatrzymali go parobcy wiejscy Józef 
Korniewicz, Pańko Korniewicz i Fed'* Fidun, 
koło  Sławska, jako podejrzanego i oddali 
dwom kolegom do odstawienia go do urzędu 
gminnnego, W drodze, zamiast go oddać wła- 
dzom, zrabowal: mu pieniądze, zegarek 1 ma- 
pę, poczem pozwolili mu uciec, Straż granicz- 
na zatrzymała go ponownie i oddała wraz z 
wszystkimi robotnikami sędziemu śledczemu, 
jako podejrzanego o szpiegostwo, a robotni- 
ków o rabunek. 

ŻÓŁKIEW. Zaprzysiężenie rekrutów. W 
ramach obchodu święta tut. 6 pułku strzel- 
ców konnych odbyło się po uroczystem na- 
bożeństwie w kościele farnym, odprawio- 
nem przez księdza pułkownika Matejkiewi- 
cza i po defiladzie pułku przed dowódcą sa- 
modzielnej brygady kawalerji pułk. Andersem, 
zaprzysiężenie nowozaciężnych. Po okoliczno- 
ściowem przemówieniu dowódcy garnizonu 
pułk. Pytlewskiego, zaprzysiężenie rekrutów 
wyznania rzymsko-katolickiego dokonał ks. 
pułk. Matejkiewicz, grecko-katolickiego ks. 
major Stetkiewicz, mojżeszowego „prof. dr. 
Wildwurm i prezes kahału Schapira, ewan- 
gelickiego pułkownik Pytlewski, 


Przyszłość kultury 
w Polsce. 


Staraniem Zawodowego Związku 
Literatów Polskich wygłosi pod tym 
tytułem odczyt w czwartek dnia 10 
bm. o godz. zo-tej w sali Kasyna i Ko- 
ła Lit. Art. przy ul. Akademickiej 13 
prof. dr. Leon Chwistek. 

Prof. Chwistek, od roku przeszło 
czynny na jednej z katedr f'lozofji ści- 
słej na Uniwersytecie |. K., wystąpi we 
Lwowie po raz pierwszy-w charakte- 
rze prelegenta przed szerszą publicznoś 
cią. Wybitny uczony, znany w kraju 
i zagranicą w kołach uniwersyteckich 
z wielu cennych prac z zakresu logiki 
formalnej, autor niezmiernie ciekawe- 
go studjum p. t. „Wielość rzeczywis- 
tości“, należy zarazem jako artysta 
malarz, w swej praktyce artystycznej 
podejmujący najśmielsze zagadnienią i 
eksperymenty, do młodei awangardy 
nowoczesnej polskiej sztuki i był jed- 
nym z promotorów i pionierów kra- 
kowskiej grupy formistów. Od szere- 
gu lat biorąc żywy udział na dwóch 
iak różnych polach twórczości w pol- 
skiem życiu umysłowem, jest prof. 
Chw'stek z pewnością, jak mało kto, 
powołany do zebrania kompetentnego 
głosu w sprawach przyszłości kultury 
w Polsce, przeżywającej w obecnym 
momencie tak ciężkie przesilenie, 


Dla intelektualnych sfer Lwowa, 
prelekcja czwartkową stanowić też 
będz e prawdziwie sensacyjny ewene- 
ment, - l 
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Wpływ pożywienia 


na usposobienienie człowieka. 


Profesor Donald A. Laird, dyrek- 
tor Laboratorium Psychologicznego 
Colgate University, udzielił ostatnio 
korespondentowi „»Anglo - American 
Newspaper Serv ce* niezwykle intere- 
sującego wywiadu w sprawie swych 
własnych laboratoryjnych doświad- 
czeń na temat wpływu chemicznej tre 
ści organizmu ludzkiego na usposobie- 
nie ; charakter człowieka. 

Zdaniem prof. Laird'a, charakter 
człowieka w dużej mierze zależy od 
chemicznej iakości pożywienia, które 
On spożywa, a dietetyka ma przed so- 
bą ogromną, pełną rewelacyjnych nie- 
spodzianek przyszłość. „Zbliżają się 
Czasy, kiedy różnemi rodzajami diety 
leczyć się będzie smutne lub kapryśne 
usposobienie, nadmierną pobudliwość 
płciową, a nawet poważne choroby u- 
mysłowe. Gdyby Carlyle i Schopen- 
hauer, najwięksi pesymiści, jakich wy- 
dała ludzkość, pili codzień zrana fili- 
żańkę słodkiej czekolady, to niewątpli- 
wie po niejakim czasie przenr'eniliby 
się w radosnych optymistów, Teorja, 
jaką z zapałem wyznaje prof. Laird. 
nie jest jego odkryciem. Równocześ- 
nie z nim sprawa ta interesować się 
poczał cały szereg naukowców-psycho- 
logów. biochemików i neurologów, 
zarówno w Ameryce, jak i w Europie. 
Ostatnio, zupełnie niezależnie od do- 
świadczeń prof. Laird'a, ieden z na- 
celnych lekarzy „American Medical 
Association", dr. Walter Freeman, do- 
konał w Waszyngtonie rewelacyjne- 
go odkrycia z dziedziny leczenie ,,roz- 
dwojenia osobowości“, choroby uwa- 
żanej dotychczas za nieuleczalną. Ba- 
dając choroby umysłowe z bioche- 
micznego, punktu widzenia, dr. Free- 
man doszedł do przekonania, iż ,,roz- 
dwojenie osobowości“ jest skutkiem 
niedostatecznej ilości siarki i żelaza w 
mózgu: przez dodanie tych składni- 
ków udało się lekarzowi wyleczyć ca- 
ły szereg pacjentów. 


Wiadomości sportowe. 


B. K. S. ZWYCIĘŻA HASMONEĘ 13:3. 


Półfinał drużynowych bokserskich mi- 
strzostw Polski rozegrany wczoraj we Lwo- 
wie między  Bokserskim Klubem Sportowym 
z Katowic a Hasmonea, zakończył się wyso- 
kiem zwycięstwem gości w stosunku 13 :3. 
Ślązacy na wygraną zasłużyli. 

Bokserski Klub Sportowy przedstawia 
drużynę bardzo wyrównaną tek, iż dla Warty 
będzie prawdopodobnie stanowił przeciwnika 
trudnego do pokonania. 

Technicznie Ślązacy stoją może trochę go- 
rzej od ,,warciarzy', wnoszą jednak na ring 
nieprzeciętne walory, jak doskonałą kondycję 
fizyczną, popartą silnym ciosem i nadzwyczaj- 
ną wytrzymałością. 

Zespół lwowski wobec tak wysokiej klasy 
Ślązaków musiał odrazu skapitulować. Nieźle 
stosunkowo trzymał się jeszcze Bund, próbo- 
wał walczyć Korsower, pozostali zaś kapi- 
tulowali w sposób bezapelacyjny t. zn. 
przez k-o. 

Z B. K. S-u trudno kogoś wyróżnić. 
Wszyscy stanęli mniej więcej na jednakowym 
poziomie. 


WARSZAWA - BERLIN 9:7. 


Warszawa. Rozegrany w dniu wczoraj- 
szym mecz bokserski między reprezentantami 
Berlina a Warszawy zakończył się zwycię- 
stwem pięściarzy warszawskich w stosunku 
9:7. Drużyna niemiecka mimo porażki za- 
demonstrowała wysoki poziom boksu. 


NOWE WŁADZE POGONI. 


Walne Zgromadzenie Pogoni odbyło się 
w dniu wczorajszym w obecności licznie ze- 
branych członków. Obradom przewodniczył 
wiceprezes Pogoni inż. I. Kuchar. Po spra- 
wozdaniu kierowników poszczególnych sek- 
cyj i udzieleniu absolutorjum zarządowi, wy- 
brano nowe władze na rok przyszły w nastę- 
pującym składzie: 

Prezes: hr. Dzieduszycki; zarząd ścisły 
złożony z 25 członków z wiceprezesem Irzy- 
kiem i prof. Renckim na czele. Zarząd główny 
w składzie następującym: I. wiceprezes inż. 
Kuchar, II. wiceprezes mjr. Piasecki, III. wice- 
a prof. Dręgiewicz, skarbnik dyr. Nowa- 

owski, sekretarz Zalewski, członkowie za- 
rządu: dr. Garbień, mr. Lang, Kunach, Sze- 
besta, Tarczyński, por. Szyba i Kuchar. 

Komisja rewizyjna: Jakubowski, 
Pitter, kom. Fłeszer, prof. Birn. 

Sąd honorowy: kpt. Kuniczak, Aschnen- 
berg i kpt. Dąbrowski. 


dyr. 


Niemało wrzawy wywołało w 
świecie lekarskim znamienne po- 
wiedzenie doktora Gilberta J. 
Richa, iż nadmierna pobudliwość 
płciowa zauważyć się daje jedy- 
nie u tych osobników, których krew 
i plwocina odznaczają się wybitnie al- 
kaliczną reakcją. Obecnie lekarz ten 
leczy pobudliwość płciową specjalne- 


; go rodzaju djetą, na którą składają się 


jaja, chleb pszenny, słonina 1 ryż. O- 
statnio doświadczenia dr. Richa po- 
twierdził dr. H. E. Starr z Uniwersyte 
tu Pensylwania, oraz dr. John W. 
Rauth. | 
Prof. Laird w licznych swych do- | 
świadczeniach wykazuje również wy- 


soce dodatni wpływ cukru na uspo- 
sobienie człowieka. Zdaniem prof. 
Laird'a, osoby odżywiające się stale 
<ukrem, odznaczają się jasnością umy- 
słu, enetgją i równowagą nastroju. Cu- 
kier znakomicie wpływa na nasze sa- 
mopoczucie, pobudza bowiem wydzie- 
lanie soków żołądkowych i usuwa 
zmęczenie zarówno fizyczne, jak i u- 
mysłowe. 

Miarą popularności prof. Laird'a 
może być fakt, iż wielu studentów 
poddało się bez zastrzeżeń jego do- 
świadczeniom i profesor reguluje od- 
powiednio djetetykę studentów, zmie- 
nia ich usposobienie. Ściśle naukowa 
metoda pracy, stosowana przez znako- 
mitego uczonego, sprawia, iż wynik 
jego doświadczeń budzą coraz żywsze 
zainteresowanie w kołach naukowych. 
stwarzają bowiem podwaliny mowei 
gałęzi wiedzy. J. K. 


Manifestacje studentów chińskich. 


Nankin, 8 grudnia. (PAT.). Grupa, 
złożona ze 180 studentów chińskich 
opanowała dworzec nankiński, sterro- 
ryzowała maszynistę pociągu į kazała 
się wieźć, rozwijając największą szyb- 
kość w stronę Szanghaju, przyczem z 
trudem zaledwie udało się uniknąć ka- 
AA 
jest ; 

| 


'To wystąpienie studentów 
sednem z wielu jakie miały miej- 
sce w. INankinie, Pekinie i Szanghaju, 
jako wyraz pragnienia 
ch'ńskiej zwrócenia uwagi świata na 
konflikt japońsko-chiński. Kampanja 
ta jest dobrze zorganizowana į zmie- 
rza prawdopodobnie do zdyskredy- 
towania rządu narodowego i suw. E A O Mea E T 


młodzieży 


Czang Kai Szeka. W Szanghaju stu- 
denci rozpoczęli dziś strajk, domaga- 
jąc sic natychmiastowego wysłania 
wojsk do Mandżurii. W Nankinie stu- 
denci projektują szereg napadów na 
różne gmachy, m ędzy insemi na sie- 
dzibę ministerstwa finansów, mini- 
sterstwa spraw zagranicznych i na 
siedzibę Kuomintangu. Posterunki po- 
licyjne przed konsulatami japońskie- 
mi zostaly wzmocnione, Dotychczas 
do żadnych poważniejszych zajść nie 
doszło, władze jednak są zdania, ż2 o- 
panowanie ruchu studenckiego przed- 
stawia duże trudności. 


= WŚRÓD NOWYCH KSIĄŻEK. _ NOWYCH KSIĄŻEK. 


Jerzy Bandrowski: Wieś Czterna- 
stej Mili. Nowele chińskie. — Księgar- 
nia Ś-go Wojciecha, Poznań 1931. Str. 
187 in 89. 

Niestrudzony pisarz, który ma za 
sobą już około 30-tu tomów nowel, o- 
powiadań i powieści, w czasie Wielkiej | 
Wojny zetknął się z Dalekim Wscho- | 
dem. Chiny nietylko pobudziły fanta- | 
zję Bandrowskiego samym swoim nie- | 
prawdopodobnym kontrastem do tego ! 
wszystkiego, czem Żyje człowiek Za- | 
chodu — „biały djabeł* i „biały pa- | 
sterz” Chińczyka, — ale przemówiły do | 
odczucia pisarza prawdą swojej duszy, | 
niesfałszowanym przez sentyment lite- 
racki, rzeczywistym językiem. | 

To, co daje Bandrowski w tym to- | 
mie nowel, stanowi ziarno Chin, ka- 
mień węgielny kultury, która tam na- ! 
rastala od tysiącleci i która na tym | 
kamieniu zawsze się odbuduje na no- | 
wo. To nie dwór chiński, pełen po- | 
wierzchownego ceremonjału, nie poli- 
tyka, oddająca Chiny w ręce Anslii, 
Ameryki i Niemiec (zwanych w jed- 
nych chyba Chinach „Państwem Po- 
koju*1), nie Pekin, Nankin, czy inny 
kolos, który obok starych pagód, na- 
przeciw papierowych okien z „charak- 
terami“ przeciw urokom, stawia nowo- 
czesne gmachy. To zapadła, w głębi 
żółtej ziemi chińskiej rzucona wieś, 
o fantastycznej nazwie, jak prawie każ- 
da wieś chińska. To lud 
nędzny, głodny, a filozofujący, jak 
Kon-Fu-Tse. Lud, który tak mocno | 
wrósł w prastarą kulturę Chin, tak 
skostniał w zautomatyzowaniu uczuć 
i myśli, że nawet z kotła wojny i re- 
wolucji wyniesie tylko parę nowych 
narzędzi, któremi po staremu będzie 
budował lepiankę z gliny, żółty wał 
dokoła wsi i uprawiał rozrzucone, ba- 
gniste, ubogie pola. 


| 

j 

Bandrowski wprowadza najpierw 
czytelnika w ogólny świat wioski, z jej 


chiński, 


pogruchotanym murem, którego na- 
prawa jest wiecznym pretekstem do 
ściągania podatków na osobiste potrze- 
by dostojników gminnych, z jej ma- 
gicznem, szczęślilwem położeniem bram 
wioskowych, z szaroniebieskiemi do- 
mami, zamkniętemi wałem z gliny, z 
brakiem drzew, wody dobrej i wogóle 
możliwych warunków istnienia. 

Na tle tej po raz pierwszy wiernie, 
geograficznie niemal zbliżonej do oczu 
Europejczyka wsi chińskiej, rozwija się 


| bieta 


dziwna dusza Chińczyka: jego brak | 
serca i wyzysk biednych i słabych przy 
etykietalnej uprzejmości. Jego roz- 
rzutność na pogrzebach i weselach 
przy beznadziejnej nędzy na codzień. 


; Jego czuły honor wobec swoich, a kom- 


pletny brak ambicji 
Jego cześć dla wiedzy, 
mandaryńskiej, 


Pe 3 
przed białymi, 

dla uczoności 
niepraktycznej, ogłu- 


| piającej, śmiesznej — przy kompletnem 


niezrozumieniu wiedzy rzeczywistej, 
potrzeby rachunków, uproszczeń, u- 
Jepszeń. 


Zarysowuje się wyraźnie cała chiń- 
ska „kwestja kobieca“, w której ko- 
jest istotą godną pogardy, nie 
mającą prawa do zarobkowania poza 
domem, mogącą zawsze zostać po- 
krzywdzoną, póki młoda. Dopiero sta- 


| rość, zgryźliwa i jędzowata daje odwet 
| tym wszystkim męczennicom ustroju 


rodzinnego, tworząc z nich „matki — 
świekry”. 

Kebiskom chińskim poświęca Ban- 
drowski połowę swych nowel, wreszcie 
opowiadając z humorem i z dobrocli- 
wym uśmiechem o chytrości chińskiej 
(„Pielgrzymka na Wielką Górę"), o 
bezmyślności i formalistyce („Cudowna 
tabliczka z Han-Ton-Hsien“), o nie- 
właściwem reformowaniu Chin (,Stu- 
dnia Dobrych Pasterzy z Zachodu“) 
i o nieśmiertelności tego, co się nazy- 
wa „Wsią Czternastej Mili“ — („Ko- 
niec Wsi... '). 

Najciekawszą nowelą tego zbioru, 
przekrojem całęgo Życia starych Chin 
w okresie przełomu jest opowiadanie 
o Fu-Wangu, doktorze literatury, któ- 
ry wyszedłszy ze wsi na ostatni swój 
egzamin, dowiedział się od drugiego u- 
czonego, ale już w duchu Nowych 
Chin — o wojnie, rewolucji i o.. . znie- 
sieniu wszelkich starych egzaminów 
już od wielu lat... 

Bandrowski patrzy na swoje wspo- 
mnienia tylko od strony Starych Chin. 
O rewolucji, żołnierzu, o nowej szkole 
życia w Chinach — przemilcza. Nie 
w tem bowiem leży nawrócenie Chiń- 
czyka, któremu nie wystarczy zasta- 
pienie papierowych smoków — dzia- 
łami, Chiny trzeba reformować zgod- 
nie z ich duszą — duszą „Wsi Czterna- 
stej Mili“. Dobry bowiem ogrodnik 
„dba przedewszystkiem o to, aby sło- 
wo boże, którem jest każde stworzenie, 
rozwinęło się i zakwitło tak, jak je 
Bóg wypowiedział". (Str. 181). 


s 
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Od czasu Sieroszewskiego „Powieści 
Chińskich“ — najlepsza to i najbardziej 
ludzka książka o braciach z Dalekiego 
Wschodu. 

Dr. J. Ł. 


Wagon ze złotem 
czeka na odbiorcę. 


Z Konstantynopola donoszą, że na 
iamtejszej stacji towarowej stot już od 
tygodnia wagon towarowy zaplombo- 
wany į otoczony bez przerwy silną 
strażą. W wagonie tym przybyło ze 
Stanów Zjednoczonych 65 baryłek ze 
złotem w sztabach, przenaczonem dla 
jednego z banków tureckich w Kon- 
stantynopolu. Jest rzeczą trudną do 
uwierzenia, że przez całą Europę za- 
chodnią i południowo-wschodnią wa- 
gon eskortowało tylko dwóch ludzi. 
Plomby są nienaruszone, mimo. że 
wagon  zatrzymywano w drodze z 
Cherbourga do Turcji, aż 19 razy, Zło 
to w baryłkach przedstawia wartość 
600.000 f. szterl. (około 2,000.000 zł. 
w złocie). Jest to pierwszy od wybu- 
chu Wielkiej Wojny, tak znaczny 
transport złota amerykańskiego dla 
Turcji. Władze kolejowe postanowiły 
mie zwalniać złota, dopóki bank nie o- 
płaci kosztów przewozu. Niektóre 
dzienniki tureckie dodają złośliwie. 
że jeżeli złoto postoj jeszcze parę dni 
na torze, ludzie nie wytrzyma. 
A kto wie, czy wogóle wewnątrz jest 
jeszcze zloto? (PAK). 


Co usłyszymy przez 
radjo? 


/rAudycje wlasne I Lwowskiej 
oznaczone drukiem półtłustym). 


Czwartek, 10 grudnia. 

LWÓW (381). Godz. 11.40: Trans. z 
Warszawy. Przegląd Prasy Krajowej PAT. — 
11.58: Retransmisja sygnału czasu z Obserwa- 
torjum Astronomicznego w Warszawie, hej- 
nału z Wieży Mazjackiej w Krakowie. Odczy- 
tanie programu na dzień bieżący. 12.10: 
Trans. z Warszawy, Urz. komunikat Państw. 
Instyt. Meteor. — 12. 15: „Na marginesie pol- 
skiej polityki zbożowej“ wygł. inż. Konstanty 
Żebrowski. Trans. ze Lwowa na wszystkie 
stacje P. R. 12.35: Trans. z Warszawy. 
X-ty poranek szkolny z Filharmonji Warsz. 
zorganizowany przez Wydział Oświaty i Kul- 
tury Magistratu m. st. Wiarszawy wespół a 
Polskiem Radjo. . Wykonawcy: orkiestra fil- 
harmoniczna pod dyr. Kazimierza Wiłkomir- 
skiego, Marja Mokrzycka (sopr.), Lidja Kmi- 
towa (skrzypce) i Wład. Raczkowski (akomp.). 
Słowo wstępne wypowie p. Tadeusz Mayzner. 
W programie muzyka skandynawska. 
14.00—15.05: Przerwa. 15.05: Trans. z 
Warszawy. Komunikat gospodarczy i giełda 
pieniężna. — 1$.15: Lwowski kącik L. O. P. P. 
— 15,20: Trans. z Warszawy. Kom. Państw. 
Urz. Wych. Fizycznego i Państw. Związku 


Sportowego. — 15.25: „Wśród książek“ omó- 
wienie ostatnich wydawnictw. — 15.40: Mu- 
zyka z płyt gramofonowych. — 15.50: Trans. 


z Warszawy. Program dla dzieci starszych: a) 
Opowiadanie Marji Radziwiłłowiczowej „Jak 
się bawią mali Japończycy”, b) Zagadki i sza- 
rady. — 16.15: Płyta gramofonowa. — 16.20: 
Trans. z Warszawy. Lekcja języka francuskie- 
go (kurs średni). Lektor p. Lucien Roquigny. 
— 16.40: IIl-cie zagadki muzyczne w opr. 
P. Ady Arzt-Jamnpolskiej i p. Tadeusza Sere- 
dyńskiego. — 17.00: Płyty gramofonowe i „Sil- 
ve rerum“, — 17.10: Trans. z Krakowa. „Z 
życia małp. człekokształtnych” wygł. prof. Sta- 
nisław Skowron. — 17.35: Koncert kameralny. 
Trio fortepianowe. Wykonawcy: A. Rudnicki 
(fortep.), M. Rack (skrzypce), O. Pszenyczka 
(wiolonczela). W programie utwory klasyczne: 
Rameau, Haydn. Arje i pieśni w wyk. p. He- 
lena Sturmówna (sopran), akomp. p. Tadeusz 
Seredyński. — 18.50: Rozmaitości. — 19.10: 
Odczytanie programu na dzień następny. 
19.15: Trans. z Warszawy. Skrzynka rolnicza, 
korespondencję bieżącą omówi inż. Wacław 
Tarkowski. — 19.25: „Or-Ot, pieśniarz War- 
szawy“ pa Dr. Stanisław Łempicki, prof- 
Un, J. K. — 19.40: Płyta gramofonowa. 
19.45: Trans. z Warszawy. Prasowy Dziennik 
Radiowy. — 20.00: Trans. z Warszawy. Felje- 
ton „Jadą ułani* wygł. Dr. Bolesław Wienia- 
wa-Długoszowski. — 20.15: Trans. z Warsza- 
wy. Koncert muzyki lekkiej w wyk. orkiestry 
P. R. pod dyr. Stanisława Nawrota, Zofja Ter- 
né (piosenki), akomp. prof. Ludwik Urstein. 
— 21.25: Trans. z Warszawy. Słuchowisko. 
— 22.10: Trans. z Warszawy. Dodat. do Pra- 
sowego Dziennika Radjowego. — 22.15: Trans. 
z Warszawy. Urz. komunikat Państw. Instyt. 
Meteor. —- 22.20: Trans. z Warszawy. Wiado- 
mości sportowe. — 22.25—22.30: Przerwa. — 
22.30—24.00: Muzyka taneczna z teatru Va- 
riete „Bagatela“ we Lwowie, orkiestra pod 
dyr. Leopolda Striksa. Trans. na wszystkie 
stacje. 


Ñr. 285 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYBEYCJE 

E. 1751/31, Edykt licytacyjny. Dnia 28 
grudnia 1931 o godzinie ro rano odbędzie się 
w Sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 6 
na zasadzie niniejszem zatwierdzonych warun- 
ków licytacja whl. 558, 1/2 whl. 32 gminy 
Kurniki i whl. 3rr gminy Iwanczany. Nie- 
ruchomość oceniona jest na 2937 zł. Najniż- 


sza Oferta 2146 zł, i 9571 
Sąd grodzki, Oddział II. 
Zbaraż, dnia 18 listopada 1931. 

E. 2146/31. Edykt licytacyjny. Dnia 30 


grudnia 1931 o godz. 10.30 w biurze Nr, 19 
odbędzie się licytacja realności obj. whl, 8 
gm. kat. Raszków o wartości szacunkowej 365 
zł. 37 gr, Najniższa oferta wynosi 243 zł. 58 
gr., poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 
Sąd grodzki, Oddział IV. 
Horodenka, dnia s listopada 193r. 


E. $59x/30. Edykt licytacyjny, Dnia 30 
grudnia 1931 o godz. 12.30 biuro Nr. 19 od- 
będzie się licytacja realności obj. whl. 1753 
gm, kat. Horodnica, o wartości szacunkowej 
3.599 zł. Najniższa oferta wynosi 2.379 zł., 


9569 


poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 9568 
Sąd grodzki, Oddział IV. 
Horodenka, dnia 18 listopada 1931. 

E, 3505/31. Edykt licytacyjny. Dnia 30 


grudnia r931 o godz. r2 w południe biuro 19 
odbędzie się licytacja realności obj. whl. 34 
1 1146 gm. kat. Toporowce o wartości szą- 
cunkowej 1.025 zł. Najniższa oferta wynosi 
w łącznej kwocie 658 zł, 26 gr., poniżej któ- 


rej sprzedaż nie nastąpi. 9567 
Sąd grodzki, Oddział IV. 
Horodenka, dnia 18 listopada 1931. 

E. 1629/31. Edykt licytacyjny. Dnia 30 


grudnia 1931 o godz, ro w biurze Nr. 19 od- 
będzie się licytacja realności obj. whl. 239 gm. 
kat. Gluszków, o wartości szacunkowej 550 zł. 
Najniższa oferta wynosi 366 zł, poniżej któ- 
rej sprzedaż nie nastąpi. 9566 
Sąd grodzki, Oddział IV. 
"Horodenka, dnia 29 października 1931. 


E. 82/30. Edykt licytacyjny i wezwanie 
do zgłoszenia wierzytelności. Na wniosek 
Chaskla Goldberga, Lei Günzburg 'h Eisiga 


Schwerda odbędzie się dnia r lutego 1932 godz. 
to rano, sala Nr. r2 licytacja 3/24 (trzech dwu- 
dziestych czwartych) części: a) pbud. 65 i pgr. 
190 i 193 sad, b) domu na tej parceli Nr. d. 
103, c) 6 parcel grunt. — pole — d) przynależ- 
ności 6 grusz i czereśni — położonych w No- 
wotańcu, a w posiadaniu Jana Rabickiego syna 
Józefa. Wartość szacunkowa t58 zł. 81 gr. 
najniższa oferta ros zł. 88 gr., zaś wadjum 
15 zł. 88 gr. Rzeczowo uprawnieni do tej re- 
alności mają zgłosić swe prawa najpóźniej przy 
licytacji pod rygorem ich pominięcia. 9530 
Sąd grodzki. Oddział II, k 
Bukowsko, 27 października 1931. 


E. 2068/31. Edykt licytacyjny. Na wniosek 
Chuny Hałperna odbędzie się dnia 21 stycznia 
1932 © godz. 9-tej rano w tut. Sądzie licytacja 
14 części realności whl. 107 księgi grt. gm. 
Wola Piotrowa objętej. Wartość szacunkowa 
wynosi 5.470 zł, najniższa oferta zaś 3.646 zł. 
Rzeczowo uprawnieni do powyższej realności 
mają swe prawa zgłosić najpóźniej w dniu li- 
Cytacji pod rygorem ich pominięcia. 9531 

Sąd grodzki, Oddział 1. ; 

Bukowsko, 20 listopada 1931. 


E. 2237/29. Edykt. Dnia 31 marca 1932 
godz. 9 rano odbędzie się licytacyjna sprzedaż 
1/5 części realności 81 gm.  Bohorodyczyn, 
złożonej z pbd. 62, pgrt. 68 i 752/1 zobowią- 
zanego Jana Rakowieckiego własnej. Wartość 
szacunkowa 460 zł. Najniższa oferta 345 zł. 

Sąd grodzki. 


Otynja, 4 grudnia 1931r. 9532 


E. 1315/30. Edykt. Dnia 29 stycznia 1932 
o godz. 9 przedpołudniem odbędzie się licyta- 
cyjna sprzedaż realności obj. whl. 355 gm. Ħa- 
stów składającej się z pgrt. 2640/2, 264x/2, 
2633/2, 3633/6 Michała Markiewicza własnej. 
Najniższa oferta 1246 zł. 66 gr. 9533 
Sąd grodzki. 
Otynja, 4 grudnia 1931x. 


E. 1911/30. Edykt licytacyjny. Dnia 4 lu- 
tego 1932 godzina 9 rano biuro Nr, 8 odbę- 
dzie się licytacja 1/3 części realności whl. 792 
gminy Nielepkowice oszacowanej na 2.384 zł. 
Najniższa oferta 1.589 zł. 20 gr. 9534 

Sąd grodzki. 


Sieniawa, 26 listopada 1931. 


E. 2168/30. Edykt licytacyjny. Dnia 4 lu- 
tego 1932 godzina ro rano biuro Nr. 8 odbę- 
dzie się licytacja realności whl. 76r gminy Ce- 
tula ocenionej na 2064 zł. 75 gr. Najniższa o- 


ferta 1376 zł. 50 gr. 9535 
s Sąd grodzki. 
Sieniawa, 26 listopada 1931- 
E. 1666/31. Edykt licytacyjny. Dnia 4 


lutego 1932 godzina 10 rano biuro Nr. 8 od- 
bęczie się licytacja whl. 1297 gminy Dobra o- 
cenionej na r821 zł. 24 gr. Najniższa oferta 
1314 zł, ; 9536 
A Sąd grodzki. 
Sieniawa, 26 listopada 1931. 


VI. E. 343/29. Edykt licytacyjny. Dnia 11 
stycznia 1932 o godz. ro rano odbędzie się w 
Sądzie grodzkim w Tarnowie w biurze Nr. 80 
II p. licytacja a) realności whl. 437 ks. gt. gm. 
kat. Rudka tj, roli o powierzchni 82 a 90 m. 
kw. ocenioncj na 6497 zł. 28 gr., b) realności 
whl. 443 ks. gr. gm. kat. Rudką tj. gruntu w 
<bszarze 81 a 73 m. kw., ocenionego na 5675 
zł c) połowy realności whl. 529 ks. gr. gm. kat. 
Rudka, tj. gruntu w obszarze 57 a $$ m. kw. 
ocenionego na 1998 zł. 75 gr., d) realności 


GAZETA LWOWSKA z dnia ro grudnia 193r. 
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whi. 312 ks. gr. gm. kat. Rudka tj, gruntów 
w obszarze 1 ha 78 a 21 m, kw. oraz domu 
parterowego murowanego, stodoły, stajni, 
chlewa ocenionych na 10.433 zł. — Najniższe 
oferty wynoszą co do realności ad a) 4331 zł. 
52 gr., ad b) 3783 zł, 40 gr. ad c) 1332 zł. ṣo 
gr., ad d) 6955 zł. 32 gr. Takie prawa, które 
czynią licytację niedopuszczalną należy zgłosić 
najpóźniej przed rozpoczęciem ligytacji. 
Sąd grodzki. 


Tarnów. 5 grudnia 1931. 9538 


E. 2084/31. Edykt licytacyjny i wezwanie 
do zgłoszenia wierzytelności. Na wniosek Da- 
wida Malza odbędzie się dnia 2r stycznia 1932 
o godzinie 1o rano w tutejszym Sądzie licyta- 
cja realności składającej się z pgrt. 1633 i 1630 
księgi gruntowej gminy Nadolany objętej. 
Wartość szacunkowa wynosi 299 zł. 57 $r., 
najniższa oferta zaś 199 zł. go gr. Rzeczowo 
uprawnieni do powyższej realności mają swe 
prawa zgłosić najpóźniej w dniu licytacji, pod 
rygorem ich pominięcia. 9529 

Sąd grodzki, Oddział I. 

Bukowsko, 20 listopada 1931. 


I. E. 32/31. Edykt licytacyjny. Dnia 12 
stycznia 1932 o godzinie ro przedpoł. odbędzie 
się w podpisanym Sądzie biuro Nr. 37 przy- 
musowa licytacja dóbr tabularnych lwh. ir 
(Gierałcowiczki składających się z ról upraw- 
nych, pastwisk, ogrodów, lasów, łąk, stawów, 
budynków mieszkalnych i gospodarczych o- 
raz przynależności. Wartość szacunkowa z 
przynależnościami 993.271 zł. 81 gr. Najniższa 
olerta 662.180 zł. 85 gr. Takie prawa, wobec 
których niniejsza licytacja byłaby niedopu- 
szczalną należy zgłosić w Sądzie najpóźniej na 
wyznaczonym terminie  licytacyjnym przed 
rozpoczęciem licytacji, inaczej pretensje tego 
rodzaju co do samej nieruchemości nie mia- 
łyby już znaczenia na szkodę nabywcy w do- 
brej wierze. Z resztą odsyła się do edyktu na 
tablicy sądowej wywieszonego. 9539 

Śąd okręgowy, Wydział I, cywilny. 

Wadowice, 12 listopada 1931. 


E. 1377/31, Edykt licytacyjny oraz we- 
zwanie do zgłoszenia wierzytelności, Na 
wniosek Anny Ciołek z Kuryłówki odbędzie 
się dnia 31 grudnia 1931 godzina r2 w po- 
łudnie, biuro Nr. 19 licytacja całej realności 
lwh. 287 oszacowanej na 928 zł, 1/2 lwh. 
289 na 125 zł, 1/4 lwh. 320 na 167) ZO 
gr. 1/8 lwh, 420 na 4.940 zł, połowy Íwh. 
898 na 270 zł. połowy lwh, 899 na rro zł. 
i połowy lwh. 1623 na 525 zł. wszystkich 
gminy- Kuryłówka, Najniższa oferta 10.271 
zł 66 gr, Poniżej najniższej oferty sprzedaż 
nie nastąpi. 9547 

Sąd grodzki, Oddział III, 

Leżajsk, 27 listopada 1931. 


E. 2735/30. Edykt licytacyjny oraz we- 
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
wniosek Andrzeja Barana z Grodziska Dol- 
nego odbędzie się dnia 17 grudnia 1931 go- 
dzina 13 popołudniu, biuro Nr, rọ licytacja 
połowy realności lwh, 1902 gminy Grodzi- 
sko dolne oszacowanej na 1,959 zł. oraz ca- 
łej realności lwh, 1904 tejże gminy oszaco- 
wanej na 800 zł. Najniższa oferta 1.840 zł. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie na- 
stąpi. 9546 

Sąd grodzki, Oddział III, 

Leżajsk, 16 listopada r931, 


XIV, E. 4319/31, Edykt Na wniosek 
strony egzekwującej Śląski Bank Eskontowy 
S. A. Oddział w Krakowie odbędzie się dnia 
19 grudnia 1931, godzina 9 i pół przedpoł., 
sala 48 II. p, ul, św, Jana w Krakowie 
sprzedaż licytacyjna realności lwh. 306 Kra- 
ków Dz, VIII Kazimierz połowy realności 
zobowiązanych po połowie tj. po 1/4 całej 
realności składającej się z parcel bud. 462 z 
budynkiem dwupiętrowym i  nadbudówką, 
murem i brukowanym podworcem. Wartość 
szacunkowa z przynależytościami 26,326 zł, 
şo gt. Najniższa oferta 13.164 zł. 25 gr, Do 
realności whl. 306 ks. gr. gm, kat Kraków 
VIII należą następujące przynależności: mur 
graniczny i bruk podworca oszacowane w 
połowie na 15o zł. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. 9545 

Sąd grodzki, 

Kraków, 4 listopada 1931, 


E, 1583/30. Strona zobowiązana: Ozjasz 
i Regina Friedman. Edykt licytacyjny. Na 
wniosek strony egzekwującej Rozy Linden- 
baum odbędzie się dnia ro grudnia 1931 o 
godz, 9 przedpoł. w biurze Nr. 48 na zasa- 
dzie zatwierdzonych warunków licytacja na- 
stępujących realności: Księga gruntowa Je- 
zupol, whl, 335, oznaczenie realności: pb. 
467 i pgr. 793/1, z domem mieszkalnym, 
Wartość szacunkowa wraz z przynależyto- 
ściami 18.420 zł, Najniższa oferta 12.280 zł. 
Do realności whl. 335 ks. gr. Jezupol należą 
następujące przynależności, a to parkan i 
studnia, oszacowane na 17o zł, Poniżej naj- 
niższej oferty sprzedaż nie nastąpi. 9544 

Sąd grodzki, Oddział IV, 
Halicz, 6 listopada 1931. 


E. 4555/30. Edykt, 15 stycznia 
godzina 11 rano w podpisanym Sądzie od- 
pędzie się licytacja połowy realności whl, 
716 gminy Kurzany Marji  Zamroziewicz 
własnej, Wartość szacunkowa 1,268 zł, Naj- 
niższa oferta 845 zi. A 

Sąd grodzki, 9 

Brzeżany, 16 listopada r931. 


ROZMAITE OBWIESZCZENIA. 


I Cg. J. 104/31/13. Uchwała. W sprawie 
powodowej Spółki Akcyjnej Fanto we Lwowie 
przez Dra S. Pomcranza w Drohobyczu prze- 
ciw Marji z Brzośniowskich Terleckiej, żonie 
Michała w Drohobyczu, Grunwaldzka 64, po- 
zwanej o zapłatę kwoty 2177 zł. 52 gr. wobec 


1932, 
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tego, że z licznych relacji wynika, że pozwanej 
nie można od ro miesięcy doręczyć skargi, 
gdyż niewiadomo w której wiaściwie miejsco- 
wości przebywa, ustanawia się dla pozwanej 
jako nieznanej z micjscap obytu 4curatora ad 
actum dla niniejszego sporu na wniosek strony 
powodowej. Kuratorem pozwanej mianuje się 
adwokata Jana Bilińskiego w Samborze i za- 
rządza się doręczenie temu kuratorowi egzem- 
plarza skargi niniejszej oraz edyktu ustanowie- 
nia kuratora. 9516 
Sąd okręgowy, Wydział I. 
Sambor, 5 listopada 1931. 


Prez. 28792131. Edykt. Sąd Apelacyjny 
w postępowaniu celem odnowienia księgi grun- 
towej Sądu grodzkiego w Kadymnie, dla gmi- 
ny kat. Dmytrowice, wzywa do zgłaszania w 
Sądzie grodzkim w Radymnie do dnia 31 
marca 1932 zarzutów w myśl $ x4 ustawy 
z 25 lipca 1871, Nr. 96 Dz. p. p. 

Lwów, dnia I gurdnia 1931. 9472-3 


Prez. 15555/31/f1g K. Edykt. Komisarz 
dla sprostowania ksiąg gruntowych w Krako- 
wie założył na nowo całe wykazy hipoteczne 
księgi gruntowej dla gminy katastralnej, Kra- 
ków Xí Dębniki oznaczone liczbami od 1 do 
324. Te odnowione wykazy hipoteczne wcho- 
dzą w życie dnia ro grudnia x931. Od tego 
dnia nabycie, przeniesienie lub Zniesienie no- 
wych praw własności, praw zastawu i innych no- 
wych praw hipotecznych może nastąpić jedy- 
nie przez wpis do tychże odnowionych wy- 
kazów hipotecznych. Celem ustalenia powyż 
wyliczonych wykazów hipotecznych. wdraża 
się postępowanie w myśl $ zr ustawy z dnia 
25 lipca 1871, L. 96, Dz. u. p. i wzywa się: 
a) osoby, które na podstawie prawa nabytego 
przed dniem. ro grudnia 1931 żądają zmiany 
wpisów prawa własności lub posiadania, bez 
względu na to, czy zmiena ma nastąpić przez 
odpisanie, dopisanie lub przypisanie, przez 
sprostowanie oznaczenia nieruchomości lub też 
w inny sposób; b) osoby, które już przed 
dniem 10 grudnia 1931 nabyły na nieruchomo- 
ściach powyż wymienionemi wykazami obję- 
tych, lub też na ich częściach prawa zasta- 
Wu, nadzastawu, służebności albo inne prawa 
nadające się do !iwpisu hipotecznego, o ile 
te prawa powinny być wpisane jako należące 
do dawnego stanu ciężarów a dotąd nie zo- 
stały wpisane — ażeby do dnia ro czerwca 
1931 włącznie u Komisarza dla sprostowania 
ksiąg gruntowych w Krakowie, u którego od- 
nowione wykazy hipoteczne można przejrzeć, 
zgłosiły swe roszczenia, inaczej bowiem rosz- 
czeń tych nie możnaby już dochodzić przeciw 
osobom trzecim, które nabyły prawa hipotecz- 
ne w dobrej wierze na zasadzie wpisów nie- 
zaczepionych. Zgłoszenia konieczne są także 
wtedy, gdy zgłosić się mające prawa są wi- 
doczne Z rozstrzygnięcia sądowego, albo gdy 
O nie toczy się postępowanie sądowe, Przy- 
wrócenie do poprzedniego stanu z powodu 
zaniedbania terminu edyktałnego' lub przedłu- 
żenia tego terminu dla poszczególnych stron 
jest niedopuszczałne. 9565-3 

Sąd Apelacyjny, Wydział II. 

Kraków, dnia 2 grudnia 1931. 


UPADŁOŚCI 


. Sa 84/30/85. Postępowanie ugodowe Ja- 
kóba i Salomona  Schmidtów, kupców w 
Rzeszowie zastanowione. 9552 
Sąd okręgowy. 
Rzeszów, ry czerwca 1931, 


Sa 59/30. Ukończenie postępowania u- 
kładowego. Postępowanie układowe dłużni- 
ków Salomona Witclina i Feigi Wirclin, kup- 
ców w Kamionce Strum. zostało ukończone. 
Układ sądownie zatwierdzony, 9553 

Sąd okręgowy. 

Złoczów, z kwietnia 1931. 


Sa 98/29. Zakończenie postępowania u- 
kładowego, Postępowanie układowe dłużnika 
Natana Siissmana, kupca w Złoczowie ukoń- 
czone. Ugoda zatwierdzona, 9554 

Sąd okręgowy. 

Złoczów, 27 kwietnia 1931, 


Sa 21/30. Zakończenie postępowania u- 
kładowego. Postępowanie układowe dłużni- 
ka Daw.da Fingera, kupca w Białym kamie- 
niu zakończone, Układ zatwierdzony. 9555 

Sąd okręgowy. 

Złoczów, 27 kwietnia 1931. 


Sa 28/31/80, Odmawie się zatwierdzenia 
ugody zawartej na audjencji ugodowej 19 czer- 
wca 1931 między dłużnikami Henrykiem i Ma- 
tją Glassgall we Lwowie a ich wierzycielami. 

Sąd okręgowy. 


Lwów, 6 października 1931. 9474 


Sa 151/31/7. Edykt ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majątku Wiktora 
Bauma właśc. pracowni futer we Lwowie, ul, 
Rutowskiego 7. Komisarz ugodowy Aleksander 
Czajkowski, sędzia Sądu okręgowego we Lwo- 
wie. Zarządca ugodowy Dr. Izrael Feder, adw. 
Lwów, Sykstuska 44. Audjencjawdo zawarcia 
ugody w wymienionym Sądzie biuro Nr. 22 
dnia r lutego 1932 o godz. r1.30 przedpołudn. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 15 
stycznia 932. 9-7 

Sąd okręgowy. 

Lwów, 28 listopada 1931. 


Sa 168/30/119. Zatwierdza się ugodę za- 
wartą na audjencji uzodowej w dniu 3 grudnia 
1930 między dłużnikiem Maurycym vel Moj- 
żeszem Wolf Langnasem kupcem we Lwowie 
a jego wierzycielami, 9476 

Sąd okręgowy. 

Lwów, 6 listopada 1931. 


Sa 8z/zil2. Edykt. Otwarto postępowanie 
ugodowe do majątku dłużnika Hersza Hal- 
perna kupca w Czortkowie. Komisarz ugodo- 

wy p. s. gr. Scherer w Czortkowie. Zarządca 
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ugodowy p. Dr. Podborączyński adw. w Czor- 
tkowie. Audjencja do zawarcia ugody dłużnika 
z wierzycielami jego dnia 30 grudnia 1931 
o godzinie 10 przedpołudniem w Sądzie grodz- 
kim w Czortkowie. W tym Sądzie należy 
zgłosić roszczenia wierzyciela także, gdyby co 
do nich spór zawisł do dnia ro grudnia 1931. 
Sąd okręgowy, Wydział I. 
Czortków, 4 listopada 1931. 9503 
Sa 9o/31/2. Edykt. Otwarto postępowanie 
ugodowe do majątku dłużników Reginy i Sa- 
lamona Thau kupców w Kopyczyńcach. Ko- 
misarz ugodowy p. Naczelnik Sądu gr. Gra- 
bowiecki w Kopyczyńcach. Zarządca ugodowy 
Dr. Gelber adw. w Kopyczyńcach. Audjencja 
do zawarcia ugody dłużników z wierzycielami 
ich dnia 30 grudnia 1931 o godzinie ro przed- 
południem w Sądzie grodzkim w Kopyczyń- 
cach. W tym Sądzie należy zgłosić roszczenia 
wierzycieli także, gdyby co do nich spór za- 
wisł do dnia 10 grudnia 1931. 9504 
Sąd okręgowy, Wydział I. 
Czortków, 4 listopada 1931. 


Sa 91/31. Otwarto postępowanie ugodowe 
do majątku dłuznika Benjamina Hersza Ram- 
lera kupca w Czortkowie. Komisarz ugodowy 
S. S. O. Panas w Czortkowie. Zarządca ugo- 
dowy p. Dr. Podborączyński adw. w Czortko- 
wie. Audjcncja do zawarcia ugody dłużnika 
z wierzycielami jego dnia 30 grudnia 1931 
o godzinie ro  przedpołudniem w Sądzie 
grodzkim w Czortkowie. W tym Sądzie nale- 
ży zgłosić roszczenia wierzycieli także, gdyby 
co do nich spór zawisł do ania ro grudnia 
1931 9505 

Sąd okręgowy. 

Czortków, 6 listopada 1931. 


Sa 97/31. Otwarto postępowanie ugodowe 
do majątku tirmy J. i S. Kimelmana w Czoct- 
kowie. Komisarz ugodowy Sędzia grodzki 
Scherer w Czortkowie. Zarządca ugodowy Dr. 
Feldman w Czortkowie. Audjencja ugodowa 
dnia 15 stycznia 1932 w Sądzie grodzkim w 
Czortkowie. Termin zgłoszeń wierzytelności 
do dnia 20 grudnia 1931. 9506 

Sąd okręgowy. 

Czortków, 18 listopada 1931. 


Sa 22/31. Zatwierdzenie ugody. Ugodę 
dłużniczki kmilji Antoniewiczowej w Kolomyji 
zawartą w dniu 5 pażdziernika 1931 zatwier- 
dza się. 9597 

Sąd okręgowy. 

Kołomyja, 30 listopada 1931. 


Sa 48/31. W sprawie ukiadowej dłużnika 
Samuela Rechesa w Niżankowicach wyzna- 
czono ponowną adjencję na 21 grudnia 193I 
godzina g9 rano. W miejsec dotychczasowego 
zarządcy Samuela tischlera zamienowano za- 
rządcą układowym Abrahama Lehrera w Ni- 
żankowicach. 9509 

Sąd okręgowy. 

Przemyśl, ro listopada 1931. 


I. Sa 85/31/3. Sprawa ugodowa Róży Rand 
w Biaiej ul. 11 Listopada. Zwalnia się ustano- 
wionego zarządcę ugodowego adwokata Dra 
Zygmunta Bergmanna w Białej z urzędu, a w 
jego miejsce ustanawia się zarządcą adwokata 
Dre Dawida Feuercisena w Białej. 9523 
Sąd okręgowy, Wydział I. 
(Wadowice, 17 listopada 1931. 


Sa 88/31. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Izaka 
Sternlicnta w Tarnowie. Komisarz ugodowy 
Dr. Stanisław Freindl, sędzia Sądu okręgowego 
w Tarnowie. Zarządca ugodowy adwokat Dr. 
Hochberg w Tarnowie. Audjencja do zawarcia 
ugody w wymienionym Sądzie biuro Nr. 94 
dnia 1 grudnia 1931 © godz. 9 przedpoł. Cza- 
sokres do zgłoszenia wierzytelnosci do 25 listo- 
pada 1931. 9528 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Tarnów, 10 listopada 1931. 


Sa 8931. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Breindli 
Gross w Tarnowie. Komisarz ugodowy Dr. 
Stanisław Freindl, sędzia Sądu okręgowego w 
Tarnowie. Zarządca ugodowy Efroim Spitzer 
w Tarnowie. Audjencja do zawarcia ugody w 
wymienionym Sądzie biuro Nr. 94 dnia i gru- 
dnia 1931 o godz. 9.30 przedpoł. Czasokres do 
zgłoszenia wierzytelności do 28 listopada 1931. 

Sąd okręgowy, Wydział I. 
Tarnów, 14 listopada 1931. 9519 


Sa roo/31/i. Edykt. Wskutek wniosku 
dłużników Jana i Cecylji Cempiolów kupców 
w Węgierskiej Górce otwiera się w mysl par. 
1 o. ugod. postępowanie ugodowe. Komisarzem 
ugodowym ustanawia się Dra Czajkowskiego, 
Naczenlika Sądu grodzkiego w Milówce, zaś 
zarządcą ugodowym Dra Karola Józefa Fa- 
bjańczyka adwokata w Milówce. Wzywa się 
wierzycieli, aby swcje wierzytelności zgłosili 
do 28 grudnia 1931 r. w Sądzie grodzkim w 
Milówce. Audjencję uzodową wyznacza się w 
Sądzie grodzkim w Milówce biuro Naczelnika 
Sądu na dzicń 31 grudnia r931 r. o godz. ro 
przedpoł. 9524 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, 27 listopada 1931. 


Sa 98/31/2. Edykt. Wskutek wniosku dłu- 
żnika Jakóba Grossa, kupca w Suchej otwiera 
się w myśl par. 1 o. ugod. postępowanie ugo- 
dowe. Komisarzem ugodowym ustanawia się 
P. Klaczaka, Naczelnika Sądu grodzkiego w 
Suchej, zaś zarządcą ugodowym P. Dra M. 
Schónberga, adwokata w Suchej. Wzywa się 
wierzycieli, aby swoje wierzytelności zgłosili 
do 28 grudnia 1931 w Sądzie grodzkim w Su- 
chej. Audjencję ugodową wyznacza się w Są- 
dzie grodzkim w Suchej biuro Naczelnika Są- 
du na dzień 31 grudnia 1931 r o godz. ro 
przedpoł. 9525 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, 27 listopada 1931. 


Str. 8 


Ilość analfabetów 
w [talji. 


W r. 1881/82 liczyła Italja 1,939.000 
uczniów i studentów obojga płci, na- 
tomiast w r. 1929/30 liczba ich wzro- 
sła do 4,419.000. W r. 1921 liczba 
analfabetów wynosiła jeszcze 27%, 
wówczas gdy w r. 1881 sięgała 72%, 
"W 190r r. — 48%, w r. I91l — 38%. 
Największy procent analfabetów wy- 
kazuje prowincja Kalabrja, najmniej- 
szy — Piemont. 


„Vreme“ o sytuacj 
finansowej w Polsce. 


Białogrodzki dziennik „Vreme“, 
Omawiając sprawozdanie Banku Pol- 
skiego za trzeci kwartał 1931 r., stwier- 
dza, że Polska zajmuje wyjątkowe sta- 
nowisko w porównaniu z krajami 
wschodniej i środkowej Europy, po- 
nieważ jej monetarny i bankowy sy- 
stem nie uległ żadnym większym zmia- 
nom. Polskie banki odpowiadały w zu- 
pełności swoim zobowiązaniom wobec 
wierzycieli w kraju i zagranicą. Kurs 
złotego polskiego pozostał nadal moc- 
ny. 


Notowania giełdowe. 


GIEŁDA LWOWSKA. 
Lwów, 


grudnia. 
'Tesp 92-—. 
Ruch mały. Tendencja utrzymana, uspo- 
sobienie słabe. 
Dol. w obr. pryw. 8.9014. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Lwów, 7 grudnia. 
Na Giełdzie większe transakcje w pszeni- 
€y, życie, jęczmieniu, fasoli, kaszy hreczanej 
oraz egzekutywna sprzedaż jęczmienia. 


Orélay obrót około 300 ton. Pszenica 
zbiorowa lekko zniżkuje w cenie; jęczmień 
przemiałowy, owies, wyka, hreczka, otręby 


1 kasze znacznie potaniały. Również mak nie- 
bieski wykazuje zniżkę ceny, natomiast proso 
i siemię konopne podrożały. Ceny mąki nie- 
zmienione. 

Tendencja naogół zniżkowa, usposobienie 
ożywione. 
Kursy ustalone na podstawie cen giełdowych: 

Loco Podwołoczyska: 

Żyto małop. zbior. 24.50 do 24.75; jecz- 
mień małop. przemiałowy  16.— do 16.50; 


FILIP MACDONALD. 


GAZETA 


jęczmień małop. pastewny 15.50 do 16.—; fa- 
sola biała 18.50 do 20.50; kasza hreczana 35— 
o 37—. 

Loco Lwów: 

Pszenica kraj. dwor. 26.25 do 26.75; żyto 
małop. zbior. 26.— do 26.25. 
Kursy ustalone na podstawie cen rynkowych: 
Loco Podwołoczyska: 
Pszenica kr. zbior. 22.— do 22.50; owies 
małop. dwor. 21.— do 21.50; owies zbiorowy 
19.50 do 20.—; wyka czarna 22.50 do 23.—; 
wyka szara 21.50 do 22,—; hreczka przemia- 
lowa 17.50 do 18.—; hreczka pastewna 16.— 
do 16.50; siemię konopne 34.— do 36—; o- 
tręby żytnie 13.— do 13.25; otręby pszenne 
12.— do 12.25; proso krajowe 19.50 do 20.—; 
mak niebieski 80. —do 90.—. 
Loco Lwów: 
Pszenica zbior. 24.— do 24.50; jęczmień 
małop. przemiał. 18.25 do 18.75; owies małop. 
dwor. 23.50 do 24—; kasza jęczmienna grub- 
sza 31.— do 33.—; kasza jaglana 41.— do 
43.—; pęcak 31 — do 33.—. 
Inne kursy niezmienione. 


GIEŁDA NABIAŁOWA. 


Lwów, 7 grudnia. 


Masło deserowe 370.— do 390.—; masło 
stołowe 340.— do 360.—; masło kuchenne 
290— do 310.—. 

Twaróg gospod. 60.—; twaróg młleczar- 


niany sołony 20.— do 30.—. 

Mleko krowie pełne 25.— do 32.—. 

Jaja eksport. 51/54 kg. 189.— do 191.25; 
jaja eksport. 48/51 kg. 160.— do 164.50; jaja 
oryg. ponad 48/51 kg. 150.— do 152.—. 

Jaia cksportowe cięższe podrożały, nato- 
miast jaja w obrocie krajowym spadły znacznie 
w cenie. Inne artykuły utrzymują się na po- 
ziomie dotychczasowych notowań. Usposobic- 
nie spokojne. 


Ostatnie wiadomości 


giełdowe. 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 9 grudnia. 
WALTY: Dolary 8,90. 


PAPIERY PROCENTOWE: 3% poż. bu- 


dowlana 30,50; 4% poż. inwestycyjna ser. 


84,25; 5% poż. konwersyjna 41,00; 4% poż. 
poż. dolarowa 42,25; 7% poż. stabilizacyjna 
$2,75—52,00. 


DEWIZY: Belgja 124,10; Holandja 360,—; 
Nowy Jork 8.92,1; Paryż 34,97; Szwajcarja 
173,70; Berlin 205,—; Londyn 29.55—29.50; 
Włochy 45,95. 

AKCJE: 
13,250 


MORZE — TO DROGA 
POLSKI W ŚWIAT! 


54) 


Bank Polski 1or—1roz; Lilpop 


Cztery dni. 


Przekład autoryzowany z angielskiego. 


3. 

Ravenscourt i Antoni weszli do 
palarni „Pod Koniem i Ogarem™. Z 
bocznego okna widać było Pikeʻa i 
Dysona, którzy właśnie ruszali, Pierw- 
szy w małym, zakurzonym samocho- 
dzie Flooda, drugi na motocyklu. 

— Napije się pan? — zapytał An- 
toni. — A może jeszcze za wcześnie? 

Szef policji skinął głową. 

— Owszem. Dziś nie za wcześnie. 
— Rzucił starannie uczesaną głową w 
kierunku okna i podwórza. — Co to 


za jedni ci dwaj? Mam wrażenie, że | 


tego... Pike'a już... gdzieś... spotkałem. 

Antoni uśmiechnął się, nacisnął 
dzwonek koło kominka i rzekł: 

— Tak. I on zna pana z widzenia. 
Główny detektyw, inspektor ze Scot- 
land Yardu. 

Ravenscourt rzucił się na fotel, 

— Naturalnie, Ale jakim... 

— Bardzo prostym — przerwał 
Ancóni, — Był właśnie na urlopie i 
dowiedziawszy się o mojej warjadkiej 
imprezie, ofiarował się z pomocą na 
ochotnika. Bardzo dóbra siła. Praco- 
waliśómy razem nad wykryciem mor- 
dercy Lines--Bowera. 


CENA OGŁOSZEŃ: Za 1 wiersz milimetrowy I-szpaltowy ko.nmny 8-łamo 


Ravenscourt znów skinął głową. 


— A tamci dwaj z pańskiego... 
sztabu? 

— Reporterzy. Zna pan pismo 
„Sowę*? 

Revenscourt znów skinął głową. 

— Nawet prenumeruję. Bardzo 


dobre pismo. 


— Częściowo do mnie należy — 
rzekł Antoni, naciskając drugi raz 
dzwonek. — A częściowo do Hasting- 
sa, mego przyjaciela, który jest redak- 
torem. On mi pożyczył Dysona i 
Flooda. 

— I wy wszyscy... zaczął Ra- 
venscourt i nie dokończył, gdyż drzwi 
otworzyły się i weszła pokojówka 
Ania. Ravenscourt zażądał wódki z 
wodą sodową, Antoni — kawy. 


— Czy pani moja Żona 
wstała? — zapytał. 

Dziewczyna skręciła w palcach róg 
fartuszka. 

— Tak, proszę pana. Ale jeszcze 


nie jadła Śniadania. Kazała sobie po- 


dać za pół godziny. Czy.. mam po- 
Mówila 


wiedzieć, że pan też...? 


| 
| 


E a a MOR S | 


LWOWSKA z dnia ro grudnia 1931. 
L iÒ OO EE l 


ZARZĄD 
SPÓŁDZIŁŁCZEGO STOWARZY- 
SZENIA MIESZKANIOWEGO PRO- 
FESORÓW POLITECHNIKI LW. 
komunikuje, że doroczne Walne Ze- 
branie Członków Stowarzyszenia odbę- 
dzie się dnia 12 grudnia 1931, o godz. 


SEE 


W, 
Ca A 
A INSTRUMENTY MUZYCZNE naj- 
f lepsze i pod gwarancją po ce- 
nach przystępnych tylko w kra- 
jowej wytwórni instrumentów 
muzycznych FR. KIEWCZYK — 
Lwów ul. Gródecka 2 b tel, 25-76 


dl Wielki 
Dom opałowy ry „aiokolisy 


Lwów ul. Brajerowska 14 tel. 10-59 


dostarcza hurtownie i detalicznie węgiel 
górnośląski z pierwszorzędnych kopalń oraz 
drzewo rębane z dostawą do piwnic — a to 
węgiel w plombowanych workach a 50 kg 
drzewo a 25 kg po zniżonych cenach. — Zle- 
cenia telefoniczne uskutecznia się natychmiast. 


Em 


różnych systemów. Cenniki darmo. 


J. Grajewski Lwów, ul. Tkac- 


ka 15. Tel. 42-37 


I. Zagajenie, 


cych wyborów Delegatów. 


twierdzenia zamknięć 


stwa. 


prędko, ale z  roztargnieniem, tak 
jakby myślała o czem innem. 
— Powiedz — rzekł Antoni. W 


dużych, okrągłych, niebieskich, lalko- 
watych oczach dziewczyny czaiło się 
coś dziwnego, ni to pytanie, ni to 
błaganie, ni to strach. Antoni zajrzał 
w* nie badawczo. Dziewczyna spłonęla 
szkarłatem i zaraz potem zbladła jak 
ściana. 

Kiedy, wionąwszy  fartuszkiem, 
skierowała się do wyjścia, Antoniemu 
wydało się, że się zachwiała. 

— Ładna dziewczyna — zauwa- 
żył Ravenscourt. O czem tośmy 
mówili? Aha, o pańskim sztabie. Czy 
mógłbym zapytać, w jakim celu wy- 
braliście się panowie dzisiaj do Doll- 
boysa? 

'Tón tego pytania był 
ale nie obraźliwy. 

Antoni nie zdołał powstrzymać u- 
śmiechu. 

-— Pan wie, dlaczego. Pański in- 
spektor nie wiedział i chociaż uznał 
Dellboysa za samobójcę, moja obec- 
ność i moich pomocników wprawiła 
go w irytację... Teraz już przekonał 
się, że to był mord i pewnie rozjaśni 
mu się w głowie. Może nawet będzie 
gadał. Niech się pan nie niepokoi. 
Żaden z nas nie zabił Dollboysa. — 
Przestał się uśmiechać i dodał zmie- 
nionym głosem. — Wiedziałem, że 
Dollboys poszedł spać wczoraj wie- 
czorem. Mówiłem to panu, Wiedzia- 


stanowczy, 


Prezes 


krakowskiego Tow. Wzajemych Ubezpieezed w Kraliowie 


zawiadamia, że 


LXX. ZGROMADZENIE OGÓLNE 


DELEGATÓW TOWARZYSTWA odbędzie się w poniedziałek 21 gru- 
dnia 1931 r. o godz, 1o-tej przedpołudniem w gmachu Krakowskie- 
go Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń w Krakowie, przy ul. Basz- 

towej L. 8 z następującym porządkiem dziennym: 


II. Sprawozdanie Rady Nadzzorczej 


III. Sprawozdanie i wnioski Komisji rewizyjnej. 
IV. Sprawozdanie Rady Nadzorczej za rok 1930 w poszczególnych 
działach ubezpieczeń I, II, III, IV, V i VI oraz wnioski w sprawie za- 
rachunkowych. 
V. Wnioski Rady Nadzorczej w sprawie reorganizacji 


(— Dr. STEFAN SKRZYŃSKI. 
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MASZYNY DO SZYCIA 
aa 


Naprawa maszyn. 


Juljan Lomaga LWÓW 
Wałowa 11. Tal. 28-70 


INagrodzony w roku 1907 w Wiedniu i Paryżu 
złotym medalem 


M "DHNUTTSCHER 


właściciel! pracowni krawieckiej 
wykonuje z własnych i powierzonych mate- 
rjałów wykwintną garderobę męską w stylu 
amerykańskim. 
— Dla PP, Urzędników znaczny opust, — 
Lwów, Legjonów 27, (Pasaż), 


TAKŁLAD POGRZEBOWY „ELIZJUW”” 
przedtem J. KURKOWSKIEGO 
we Lwowie, nl. Sobieskiego 9. 


Telefon 89-40, 92-92. 
Urządza pogrzeby — przeprowadza 
ekshumacje i wywozy zwłok — 
solidnie po najniższych cenach 
i na bardzo dogodnych warunkach. 


z weryfikacji uzupełniają- 


Towarzy- 


łem, bo Pike zrobił rekonesans, żeby 
się upewnić, czy on nie ucieknie. 
Żałuję, że nie wartował tam calej no- 
cy. 

— Wartował? — 
court. — Jakto? 

— Na dachu szopy za domem, na- 
wprost okna sypialni Dollboysa. Pike 
widział, jak się kładł spać. Poczekał 
dopóki nie osądził, że usnął. Pan nie 
wie, że terroryzowaliśmy  Dollboysa, 
żeby mu rozwiązać język. Pike oba- 
wiał się, że on ze strachu ucieknie. 


rzekł 


Revens- 


Dlatego go szpiegował i dlategośmy 
się tam wyprawili o takiej wczesnej 
godzinie. 


Ravenscourt zaśmiał się z pewnym 
przymusem. 

— Nie powinienem właściwie tego 
słuchać — rzekł. — Dopuszczacie się 
panowie bezprawia. Dlaczego mi pan 
to opowiada? 

Odpowiedź Antoniego uległa zwło- 
ce, bo weszła Ania z tacą, na której 
stała filiżanka kawy dla Antoniego, 
butelka, szklanka i karafka. Pomimo, 
że dziewczyną szła bardzo ostrożnie, 
szklane naczynia dzwoniły głośno jed- 
ne o drugie, Obsłużyła obu gości szyb- 
ko i w milczeniu i wyszła. I znów An- 
toni zauważył w jei chodzie jakieś 
dziwne wahanie, tak jakby co trzeci 
krok zamykała oczy. 

(C. d. a). 
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w nadesłanem  nekrelogii 46 gr. —- w kronice, repertuarze, na stronach tekstowych, w dziale gospodarczym, paski na stronicach tekstowych 68 gr: — po kronice 50 gr. na l-szej fpod 

nagłówkiem) 80 gr. — drobne ogłoszenia za siowo O gr. — drobne ogłoszenie knpno sprzedaż za słowo 13 gr. — Cała strona: ogłoszeniowa 150 zł. = tekstowa 660 mka =e giurwana 
pod uayiówkiem) 800 zł, — Ogłoszenia txbularyczne zyfrowe $0"/,, — zamiejscowe $M’ droższe. — Za terminowy druk ogłoszeń Wydawnictwo nie odpowiada. 


Drukarza Polska, Lwów, 


ul Chor<żczyzny :7, tel. 29-19, pod zarządem Władysława Germana, — Należytość pocztowa opłacona ry.zalteno. 
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